
Najpierw Słowacja potem Węgry

W końcu lipca Słowacja ma być całkowicie opanowana
BUDAPESZT, 14.6. — Uatatwiioznie 

Wchodzą tu wiadomości o ruchach 
wojsk n emieckich na Słowaczyźnie.

Niemcy oficjalnie zaprzeczają tym 
wiadomościom, twierdząc, że obsadzają 
tylko strefę, jaka została przyznana im 
w układzie ze Słowacją. Faktem jest 
jednak, że dov. "tabwo jednego z korpu­
sów ademaeckc'1 zosta. fuzeniesione z 
Magoeóutga do Bratysławy.

Niemcy rzuciły ostatnio 5 milionów 
pengo na propagandę na Węgrzech, — 
pragną; przy wyboi^ch przeprowadzić 
jak największą ilość swoch ziwodeani- 
ków. Berlin zwirósU obecnie uwagę na 
SłoAaczyanę i Węgry, jako drogę na 
Bałkany. Obok akcji nad Bałtykiem — 
jest to druga akcja niemiecka, sk ero- 
wana na południowy wschód.

Do Budapesztu nadeszły .wiadomości 
o naradach, jakie odbyły się w Ber+inie 
na temat sytuacji na Słowaozyźn e i na 
Węgrzsch. Znisiwcy węgierscy zapatru­
ją się pesymistycznie na sytuację na 
Węgrzech. Kola węgierskie, które daw­
niej przychylnie odnosiły sę do Nie­
miec. dmś przejrzały i obawiają się, że 
Rzesza opanuje całkowicie basen nad- 
dunajsk .

Dalsi referenci stwierdzają, że Sło­
wacje i Węgry mają być spichlerzem 
Niemiec na wypadek wojny.

Po naradzie powierzono działaczowi 
narodowo - socjalistycznemu na Wę­
grzech, dr HaupŁmannowi, opracowa­
nie planu opanowania Węgier i Słowa­
cji. Do końca lipca Niemcy zajmą Sło­
wa, zyznę, pr>ay czym Gęsta;© zorgani­
zuje dywersję i prowokacje, celem u- 
sprawiedtowneaiia nowej okupacji.

W najbliższym czasie do doliny Wa­
gu zostaną wysłane nowe zmotoryzowa­
ne dywizje.

W drugim etapie przewiduje się za­
jęcie Wągier. Gdy wojska niem ecki e 
staną na granicy słowasko-węgierskiej, 
wtedy dojdzie du ostrych starć między 
wojskami węgierskimi i niemieckimi.

Propaganda niemiecka rozdmucha od 
powiednio owe starcia i wtedy Niemcy 
postawią ultimatum: albo Węgry pod- 
portządkjOA.ują się całkowicie Niemcom, 
albo wojska niemieckie wkroczą na 
Węgry.

Cały ten plan napotyka j ednak na 
stanowczy opór Węgier.

OciBUka brała b. giez. Benssza i i gwaiów

...Będsiesz mj prtnzaony jutro po 
poiadmiu...

— Po co?
— Mueśmy , .puścić**  pe® do Belgia.
...(Nie namyślając się ani chiwili Tom 

pomknął praez wydmy, biegnąc po śla­
dach Cezara... Jaik stezaia przemknął 
granicę i w parę minut dopadl swego 
pana.

... Lerond mie ruszył się z miejsca. 
Rozparł się mocno j ciężko na potęż­
nych nogach i z gotowymi do chwytu 
rozwartymi rękoma czekał...

... Oto wyjątki z nowej sensa­
cyjnej, emocjonującej powieści, 
której druk rozpoczniemy niebawem.

do Polski
WARSZAWA, 14,6. Do Warszawy przybył 

brat b. prezydenta Czecho-Słowacji Benesza 
poseł Woje ech Benesz.

Przedostał się on w przedziwny apoiób 
przez granicę terenu protektoratu.

M anowicie dr Beneszowi i 4 generałom u- 
dało s.ę upić agentów Gestapo na jednej ze 
stacjj w Czechach. Następnie dostali się do 
wagonu, przeinaczonego na wyjazd do Polak . 
Wagon ten zaplombowano i udało go s ę prze 
mycić przez grancę. W ten sposób generało­
wie i dr Benesz przedostali sję do PoIwki,

P. Woje, ech Benesz, b senator i poseł, brat 
starszy b. prezydenta rapuiblki czechoelowao 
kiej, jeet w Polsce po raz drugi. Przed 11 laty 
przybył on do Polski na kongres nauczycie.: 
słowiańskch, jako kierownik grupy czeskiej. 
P. Wojciech Benesz z zawodu nauczyciel po­
święcił się następn e polityce. Przez w.ele lat 
stał on na czele towarzystwa czechosłowacko 
polskiego w Pradze. W związku z tym nawią­
zał szereg kontaktów z wybtnymj osobisto­
ściami polskimi. W czas.e swego pierwszego 
w Polsce pobytu p. Benesz odwiedził Kraków, 
Poznaj . Warszawę.

P. Wojciech Benesz zam eezkał w gmachu 
dawnego poselstwa czechosłowackiego przy 
ul. Koszykowej. Pragnie on uniknąć wszelkie 
go rozgłosu i dlatego uchyla się od rozmów 
z dz enn karzami. Nie powziął on jeszcze de­
cyzji co do dalszych planów.

Nie wie więc, czy będzie mógł pozostawać 
w Polsce, czy też będzie się mus ał udać w dal 
azą podróż.

Prasa ang elska donosi, Łe do ościennych 
państw zbiegło 4000 Czechów, których umie­
szczono w obozach, zanim udadzą s ę w dal­
szą dregę do Francji i Ameryki.

Rozruchy w Wiedniu
WIEDEŃ, 14,6. Na terenie fabryk, maszyn 

w Florjdedorf (przedmieście W ednia) doszło 
w ostatnim czasie do poważnych rozruchów. 
Przybyły do fabryk oddział Gestapo zmuai! 
załogę robotniczą do ustawienia się na po­
dwórzu, a potem robotników wezwano, by na 
lychmlast wydali winnych aprowokowan a 
rozruchów. Winni miel, się sami zgłoa ć przez 
podniesione ręki. W odpowiedz na to jednak 
cała załoga, podniosła rękę na sposób hitle­
rowski, wobec czego funkcjonariusze Gestapo 
opuścili teren fabryk, nie osiągnąwszy celu.

Rozstrzygają się losy paktu z Rosją
Strang przybył do Moskwy

MOSKWA, 146. — Wiliam Strang

Wyjazd płk. Koca do Londynu
na rokowania gospodarcze

WARSZAWA, 14,6. W dniu wczorajsaym >- 
puść ł Warreawę, udając się do Londynu płk. 
Adam Koc.

Wyjazd płk Koca ma an celu przeprowadzę 
Ile rozmów gospodarczych.

„Tmes“ zaznacza, że rozmowy połsko-an- 
fielskie dotyczyć mają sprawy kredytów i do 
itaw, m. in. maszyn oraz sprzętu dla rozwoju 
polskiego przemyski. Ponadto chodzić będze 
o uzyskanie funduszów celem r zwinięcia poi 
skiego przemysłu eksportowego.

Donosząc o tym dzienn k londyński przypo 
mina, że pik A-dam Koc, jako b. wicesnin- 
ster skarbu i b. prezes Banku Polskiego — 
dobrze jest znany w londyńskich kołach f nan

sowych, co podnosi wagę rozmów, które mają 
być przeprowadzone w Londyn e.

Według informacji „Timesa" do Londynu 
przybędą również dyrektor departamentu M - 
neterstwa Skarbu — Domaniewski oraz rad­
ca ekonom czny MZS — Wszelaki.

przybyli do Moskwy o godz. 11.20, wita­
ny r.a dworcu przez szefa departamen­
tu zachodnio-europejskiego kom isariatu 
spraw zagranicznych Rocha, szefa pro­
tokółu dyplomatycznego Pononikowa i 
radcę amióasaidy brytyjskiej Vereckera-

Rokowania brytyjsko-rosyjskie roz- 
poczną się w dniu jutrzejszym.

Tymczasem Strang zaznajom amba­
sadora brytyjskiego Seedsa z instruk­
cjami, jakie otrzymał od ©wego rządu 
w sprawie rokowań o przyspieszenie 
układu francusko —brytyjsko — rosyj­
skiego.

W dniu jutrzejszym Strang zostanie 
przyjęty przez Mototowa, który — zda-

je sę — definitywnie ujął w swoje rę­
ce sprawy europejskie podczas, gdy 
Dekanozcw objął kierownictwo spraiw 
wschodnich, a Lozowski objął kierownj 
ctwo spraw Dalekiego Wschodu.

ROZMOWY SZTABÓW 
BEZWZGLĘDNYM WARUNKIEM 

ROSJI
PARYŻ, 14.6. — Z Mostowy donoszą, 

że rząd sowiecki mie tyiiko nie zamierza 
ustąpić w sprawie porozumienia bałty­
ckiego, lecz ma zamiar postawić waru- 
nekź że rozmowy dyplomatyczne będą 
mogły być wznowione tylko po nawią­
zaniu anigiełsko-sowieckich rozmówi 
sztabowych.

IlagromailzonB grochy na Dalekim Udzie
Blokada Tientsinu — zuchwałą prowokacją Japonii

Przestań się martwić!
Chwila szczęśliwa, 

Gdy się napijesz
TYSKIEGO PIWA

700 tysięcy dolarów
ZŁOŻYLI NA FON POLACY Z AMERYKI

NOWY JORK, 14.6. Korespondent PAT ze 
br» następujące dane, dotyczęce sum, przęsła 
nych przez wychodztwo ne FON. Główną cen 
tr«ją przesyłek był oddział PKO w No*-ytn  
Jr»ku, który wszystkie przesyłki uskuteczniał 
^płatnie i dotychczas wydał 20.000 pokwiio 
*** nadawcom. Suma składek ze Stanów Zje 

wyn<4» B7-WJ5 dok

PARYŻ, 14.6. (tei. wł.) Zaintereso­
wanie opinii Zachodu przenosi s ę obe­
cnie z Europy na Daleki Wschód, gdzie 
nastąpiło poważne zaostrzenie sytua-cj . 
Blokada koncesyj francuskich w Tien- 
tainie jest największą prowokacją, ja­
ką Japonia kiedykolwek stosowała.

Od dzisiejszego dnia koncesja bądizie 
zablokowana i ogtodzona, a to pod pre­
tekstem mewydania czterech Chńczy- 
ków, oskarżonych o zamordowanie żan­
darma japońskiego. Japonia nie zamie­
rza ograniczyć się do kontroli Tientsi- 
nu, lecz chce rozciągnąć kontrolę swoją

na wszystkie koncesje oudzoziemskie w 
Chinach, jak to oświadczył przedstawi­
ciel japońskiego ministerstwa spraw 
zagranicznych.

Rząd japoński gotów jest złamać sta 
nowisko Anglii, która sprzeciwia się za­
prowadzeniu „ nowego porządku*  ■ w 
Chinach. Od dzisiaj Ustaje wszelki ruch 
między dzielnicami europejskimi a 
dzelni-cami chińsknn Tientsinu.

— Cierpliwość nasza kończy się — 
mówi się w Tokio — dalsze rokowania 
z Anglą 6ą zbyteczne. Armia japońska 
nie cofnie się przed1 żadną akcją, chyba

flrBszlowanio hitlerowców w Glabsbu
za utrzymywanie kontaktu z opozycją

GDAŃSK, 14.6 (tel. w<.) wyniku rew- Udowodni om o m rzekomo utrzymywanie
zji, przeprowadzonej przez policję dopiiyczną
aresztowano tu j wywieziono natychmiast uo
Prus Wschodnich sześć u członków partii na ro
dow© , socjalistycznsj w Gdańsku.

kontaktu z emigracją opozycyjną Wolnego 
Miasta.

Zachodzi mośł woSć jeszcze dalszych ate&z

że Anglia zerwie z popieraniem Czang- 
Kai-Szeka i da gwarancję, że nikt n e 
stanie na przeszkodzie nowej organiza- 
cj' Chin.

Japonia żąda, by Anglia zaprzestała 
ekoiwać się ^komunistami “ (t. za. e- 

| mentami aintyjapońskimi) w Chinach.
Istnieją obawy, że wojska japońskie 

mają wkioczyć na teren koncescji euro 
pejskiej. Rząd brytyjski obraduje w 
Londynie bez przerwy.

Ostaitmo zabitych zostało diwóch oby­
wateli angielskich. Japończycy aresztu­
ją oficerów angielskich, a niedawno do 
konano zamachu na ambasadora angiel- 
sk'ego.

Obecnie Japończycy rozpoczynają bło 
kadę Tientsinu. Oto fakty, dowodzące, 
że Japonia działa w zgodzie z państwa­
mi osi. W Londynie są obawy, że zagro­
dzenie ludności Tientsinu, liczącej okoto 
półtora mil ona mies zkańców, może do­
prowadzić do groźnych zawłiklań
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CZY MASZ JUŻ LOS?
Ciągnienie I-ej klasy 45-ej Loterii rozpoczyna się dnia 20 czerwca r. b.

Pokłosie depesz z jednego dnia

Wypadki tajemniczych morderstw
PRAGA, 14.6. PAT. Społeczeństwo 

caeekie zar>' epokogcme jest mnożącymi 
się stałe wypadkami tajemniczych mor­
derstw. W ciągu ostatniego zaledwie 
tygodnia organa śledcze trafiły na trzy 
.wypadłej zabójstw w sposób tajemniczy

Na uwagę zasługuje fakt, że mimo 
.asiloegio śledztw* nie udaŁo się dotych­
czas ująć ani jednego ze sprawców czy­
nu.
SPOSÓB WYDOBYCIA PIENIĘDZY

„Praski List** donosi, że nieanany o- 
sobnk, przedstawiający się za członka 
Gestapo, dokonał w ostatnich dniach w 
Pradze kilku oszustw na sumę 56 tys. 
konon. Osobnik ów przybył dio dwóch 
.wLaścKiali sklrpów na przedmieściu 
Pragi, przedstawi się za członka.Ge­
stapo i oizedd, że ma potecenie skonfi­
skowania pieniędzy j klejnotów. Prze­
straszeni właściciele wydali rzekomemu 
członkowi Gestapo wszystkie swe kosz­
towności oraz gotówkę. Połiicja wszczę­
ła śleótztwo.

KOŃCE IGIEŁ W ZUPIE 
DLA ŻOŁNIERZY NIEMIECKICH
(Nowy akt wrogi w stosunku do 

wojsk niemieckich odkryto w jednym 
z koszar w Pradze. Maaowicie w kotle 
z zupą dla jednej kompani- wojska zna­
leziono, i to tylko dzięki przypadkowi, 
kilka tysięcy końców ig eł.

„CIRCUS KRONE"
Bawiący od 2-ch dni w Pradze nie­

miecki cyrk ^Krone" opuścił dziś nagle 
m aato. Przy owijaniu namiotów cyrko­
wych wzdęły udział oddalały wojska,

W KŁADNIE
W Kładnie wydarzyła się wczoraj ka­

tastrofa samochodowa, wskutek której 
dwie osoby poniosły śmierć, a 14 osób 
zostało ciężko rannych.

Mianowany po krwawym incydencie 
przez protektora niemiecki komisarz 
rządowy w Kładmie wydał wząda^nie, 
zezwalające na otwieranie drzwii i okien 
domów, oraz na naukę w ochronkach. 
Inne nadawyosajne aatraądzenia utrzy­
mane zostały w mocy.

SZUKAJCIE HULIŃ8KIEGO!
Władce wydały list gończy za nieja- 

jcim Wacławem Hułińskim, który podej 
nzany jest o zastrzelenie podczas krwa­
wego incydentu w Kładmie niemieckiego 
wachmistrza żandarmerii wojskowej.

PODPALANIE SYNAGOG
MOR. OSTRAWA, 14.6. PAT. — Od 

dwu tygodni spłonęły doszczętnie w 
Mor. Ostrawie j okolicy 4 synagogi ży­
dówek«. Jako penwsz* uległa zniszcze­
niu na skutek dwukrotnego pożaru sy­
nagoga w Wilkowicach. W din. 6 bm. 
spłonęła synagoga w Zabrzegu nad 
Odrą. Wreszcie w nocy z 9 na 10 bm. 
została zniszczona pożarem okazała sy­
nagoga w Przywozie. Tejże parnej nocy 
spł-nęia doszczętnie synagoga żydów- 
ska -w Gruszowi© nad Odrą w powiec e 
frydeckm.

Z czterech tych żydowskich domów 
modliltwy, które padły pastwą płomieni 
pozostały tylko gruzy.

rosimy naszych 
zamiejscowych 
i miejscowych 

P. T. Prenumeratorów
O WPŁACENIE PRENUrtEKATr 

za czerwiec 1939 r.
Wydawnictwo Kurjera Zachodniego

w „Protektoracie
Dotychczas nie stwiendiaono w żad­

nym wypadku przyczyn pożaru.
W Morawskiej Ostrawę poaoatała 

jeszcze jedna synagoga, połatana w cen 
trum miasta między blokami domów, 
sąsiadująca z niemieckim bankiem — 
„Deuteche Kiredit A/netait“,

SAMOBÓJSTWO RABINA Z CHEBU.
NOWY JORK, 14.6. — W drodze do 

Stanów Zjednoczonych popeta ł na sta­
tku samobójstwo były rabim z Chebu 
(SuidiJityŁ, który na wiadomość o pod­
palaniu przez hitierowców bóżnicy cheb 
skiej popadł w melancholię i w przystę­
pie rozpaczy odebrał sobie życie.

Himmler w Pradze 
przygotowuje drakońskie zarządzenia 

przeciw Czechom
LONDYN, 14.6. — Wydany wczoraj 

przei „rząd1, czeski zakaz strajków, ko­
mentowany jest w Londynie, jako je­
szcze jeden etap do upodobnienia Czech 
do Rzeszy.

W Pradze; jak donosi korespondent 
Jiiaily Herald’*, spodziewają sę dra­
końskich zarządzeń przeciwko patrio­
tom cłeskm. Akcję tę przeprowadzić 
ma osobiście szef tajnej policji niemie­
ckiej Himmler, który od paru dni bawi 
na teren e Czech.

Władze protektoratu nie udzielają 
żadnych zezwoleń na przyjazd dz-enm- 
karay zagranicznych do Pragi.

P. Kipliiei do poweniu 
Zakładów Południowych w Stalowej Woli
STALOWA WOLA. 14.6, PAT. Sta-

Iowa Wola, chihiba Cenbrataego Okręgu 
Przemysłowego, obchodziła dziś piękną 
i pojdindosłą uroczystość poświęcenia 
wielkcli Zakładów Południowych w o- 
beanioścj Pana Prezydenta Rzeczypospo­
litej, członków Rządu, przedstaw iicdel’- 
wiojska i spoLecŁeńsiŁwa.

Zakłady Południowe stanowią wyraz 
ostatecznych zdobyczy w dzedainie te­
chniki j megą być wizoram nowoczesnej 
konstrukcji togo typu. Zakłady te, abu- 
Jowane w rekordowym tempie i piawie 
>w całości z krajowych materiałów, 
wyłącznie rękami polskiego inżyniera i 
robotnika, pracują obecne całą parą. 
Dokoła zakładów powstaje należycie 
zaprojektowane i rozplanowane miasto 
Stalowa Wola.

Należy czynić Lapasy węgla
by uniknąć w jesieni zatamowania ruchu kołowego
WARSZAWA, 146 (PAT) W dniu 14 bm 

odbyła »lę w Ministerstw e K munikacj poć 
przewodnictwem minstra koimjnikacj. Ulry- 
ci» konferencja informacyjna w sprawie prze 
wozów koiejowych węgia.

Posiedzeń e zagaił mnieter komunik tej', 
dziękując za tak liczne przybycia i wskazał na 
trudności taborowe w okres e silnego natęże- 
na przewozu w sezonie jesiennym oraz na po 
trzebę przed- ęwaięc a środków zaradczych, 
zmierzających d° wysyakanja nadmiaru wago 
nów w ..zastałych mi es ącaoh roku.

Krwawy napad bandycki w Olkuskim
Bandyta zastrzelił w mieszkaniu 70-cioletnią staruszkę

W nocy z ub. wtorku na środę doko­
nano krwawego napadu bandyckiego 
we -wsi Wielmoża, gminy Sułoszowa w 
pow-ed-e OBcusk-m.

Do nńesEikauja Jakuba Bafina wtar­
gnęło przez okno dwóch nieznanych 
osobników; którzy zbudziwszy dronwo- 
wiuików, pięć osób, zażądali pod groźbą 
użycia bron, wydania pieniędzy.

Gidiy gospodarz oświadczył bandytom, 
że nde posiada >w domu pieniędzy, ci

„Daily Harald** przynosi sensacyjną 
wiadomość, iż ustalano już nazw ska 
morderców żandarma naemieek.ego w 
Kładnie, Kniesta. Byli to dwaj żołnie­
rze niem eccy. Jednego z nich uwiezio­
no wczoraj w Kładme nieżywego. Dru­
gi wciąż jesacze się ukrywa.

Policji czeskiej w Kładnie n e ma 
zupełnie. Wczoraj ostatni oddział oapra 
wiono do Pragi. Praestizeń 40 km. arie 
lącą Kładmo od Pragi musieli pokcjanci 
czescy przejść piechotą, choć z Pragi 
władze czeskie chciał>y po n ch przysłać 
samochody.

Na przyjazd Dostojnego Włodarza 
Raeezypoepoilitej, Stalowa Wda przy­
brała odświętną szatę. Na wszystkich 
domach i budyinkach zakładów powie­
wają flag, państwowe. Obok pociągu 
specjalnego, podstawionego na bocznicę 
fabryczną, z wysokiego masztu powie­
wa sztandar Prezydenta Rzeczypospoli­
tej.

Po uroczystym nabożeństwie II-gi 
wiceminister spraw wojskowych, gen. 
L twmnowica, zwracając się do P. Prezy­
denta Rzeczypospolitej wygłosił prze­
mówienie.

Po przemówieniu p. wiceministra, 
gen. Litw now icza ks. biskup Barda 
dokonał aktu poświęcenia Zakładów Po­
łudniowych Stalowa Woła.

Z kolei dyrektor departamentu nż. S. La­
guna wygłosił referat, ilustrowany wykrota­
mi, w którym zobrazował szczegółowo struk­
turę przew»w kolejowych. Największe na­
tężenie przewozów ma nuejsce w n»jes ącach 
październiku j listopadzie, podcaas gdy w po­
zostałych mes ęcach znaczne ilość. wagonów 
stoją bezczynne w rezerwie. Na ten stan rze 
cey ma wpływ głównie przewóz węgla, który 
wzmaga się ogromnie w październiku listo­
pada e. Wobec postępującego stale wzrostu 
przewozów kolejowych na.leiy już w sezoni' 

kazali całej rodzinie wejść pod łóżka, 
poczym przystąpił do gospodarowania 
w mieszkaniu. Bandyci zabrali ‘Wiszyst- 
ką pościel i garderobę oraz bardziej 
wartościowe przedmioty i podali je 
przez okno stojącemu n* podwórzu 
trzeciemu wapółntikowi.

Po wyitzuoeniu łupu z mieszkania 
baudyci kazali’ wyjść domownikom spad 
łóżek i podnieść ręce do góry.

Gdy drżący ze strachu zastosowali się 
do rozkazu bandytów, wówczas jeden

jesiennym 1939 r. liczyć się z poważnym trud 
nośsiaml kolei w zakres e taboru. Dl* spro­
stania tytn trudnościom według przepr wadze 
nych obl.cząń, potrzebą byłoby dodatkowo o- 
koło kilku tysięcy wagonów węglarak, Wago­
ny te jednak przez 10 m esięcy w roku stałyby 
bezczynnie.

Dlatego też praktycznym wyjściem z tej 
trudnej sytuacji jest bardziej równomi erne roz 
łożenie przewozów węgła w poszczególnych 
miesiącach całego roku. Jako najp lniejsza 
wylania ■ ę potrzeba natychmiastowego wyko 
rzyetania obecnego okresu tj. do pezdzierakt 
rb dla jak największego wzmcżsna przewo 
zów węgla celem odciążenia okresu jesiennego

Przedstaw.ciel Ministerstw* Przemysłu 
Handlu dyrektor departamentu Dazwański, u- 
znając potrzebę równomiernego rozłożenia 
przewozów wskazał jednak na konieczność u- 
zupelnenia taboru kolejowego.

Konferencję zakończył minister komun ka- 
cji, który zwrócjł się z apelem niezwłocznego 
wzmożenia przewozu węgla, celem ode ążen a 
okresu jesiennego. W szczególności apel ten 
odnosi się do odbiorców i nabywców węgla 
zarówno dla celów przemysłowych, jak i opa 
lowych. W nteresie własnym tych odbiorców 
jest jak najszybsze zaopatrzenie się obecnie 
w odpowiednie zapasy węgla.

Żadnych opłat
Administracja „Kuriera Zacho- 
dniego** za zmianę adresu oraz 
przesyłkę gazety do innej miej­
scowości me pobiera.

Wyjeżdżając na wywczasy — 
należy podać tylko nowy adres 
Administracji bezpośrednio, tele­
fonicznie lub zawiadomić kartką 
pocztową.

Koniec sesji
SEJMU I SENATU

WaKSZAWA, 14,6. Wczorajsze posiedzenie 
Senatu było najprawdopodobnie' ostatn m w 
sesji obecnej Izb ustawodawczych. W ciągu 
dnja jutrzejszego lub najpóźniej w pątek dn. 
16 bm. oczekiwane jeet ukazanie aę sekretu 
Prezydenta R P., zamykającego seeję zwy­
czajną Sejmu i Senatu, która została zwołana 

elewi uchwalenia preliminarz* budżetowego 
na rok 1939-40,

Wskazuje na to fakt rozesłania przez Pre­
zydium Rady M nietrów zaproszeń do człon­
ków Izb ustawodawczych na tak zw. herbatkę 
na dzień 16 bm., co jeet tradycyjnym poże­
gnaniem a ę rządu z członkami parlamentu 

Angielska misja wojskowa
PRZYBYŁA DO TURCJI

STAMBUŁ,14.6 Dziś reno przybyła tu an 
g elska miaja wojskowa, celem przeprowadzę 
nia z tureckm sztabem generalnym rozmów, 
dotyczących współpracy wojskowej, przewi­
dzianej w umowie z 12 maja. Wieczorem njj 
sja wyjeżdża do Ankary.

Uciążliwa droga
NASZYCH EMIGRANTÓW

We wtorek miał odjechać z Mysłowic 
wękazy transport emigrantów w licz­
bie ak. 1100 osób do Francjii, udają­
cych się bądź na roboty, bądź też óo 
swoich roaean.

Ponieważ władze niemieckie odmówi- 
ły w ostatniej chwili wizy tranzytowej, 
muszą nasi emigranci udać się Jo Fran­
cji uciążli wą drogą przez Węgry, Jugo­
sławię, Włochy.

z nich strzelił dwukrotnie do żony Ka­
lina, 70 letniej Marianny, kładąc ją 
trupem na miejscu.

Po dokonaniu ohydniej zbrodni barn* 
dyoi zbiegli z Łupem w mew adomym 
kierunku.

Na miejsce krwawego napadu bandy 
ckiego przybył komendant powiatowy 
p. p. kom. Boh ostki, który zartząfdoł po­
ścig za bandytami.

Pościg nie dał na ra«« rezultatu,
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NASZ EGZAMIN

Czym w Polsce górujemy €

nad obcymi
Do Warszawy w ogóle do Polski, przy 

bywają ostatnio liczni cudzoziemcy. Na­
turalnie, przede wszy&tkim, turyści z 
państw, które w wypadku zawieruchy 
wojennej staną przy boku Rzeczypospo­
litej. Cudwoz emskich tych turystów u- 
daroa ład, spokój wewnętrzny, cechują 
cy wszystkich bez wyjątku mieszkańców 
Polski.

Od szeregu tygodni w większości kra­
jów Europy panują nastroje panikar- 
akie. Niby n e myśli się o wojnie — za 
dużo napisano o niej w ostatnjcn cza­
sach, aby spokojni obywatele mieli je­
szcze czas myśleć o walce — ale jednak 
świadomie czy podświadomie, wszyscy 
żyją przygotowaniami do potrzeby oręż 
nej, przygotowują się do niej, ochra­
niają się — w miarę swych możności — 
przed jej tragicznymi skutkami.

Tymczasem w Polsce żyjemy najzu­
pełniej normalnym tempem i nastroja­
mi, myśląc o dzisiaj i o jutrze i obow. ą^ 
kach, jakie dzisiaj i jutro stawiają 
przed Narodem Polskim. Tym nastrojem 
tym spokojem, tym mepoddawaniem się 
psychozie, która zresztą leży w interesie 
potencjalnych i rzeczywistych wtrogów 
Polski — górujemy zarówno nad naezy 
mi przyjaciółmi, jak i nad naszymi wro­
gami z zewnątrz. Warto tę szczególną 
cechę psychiczną naszego społeczeństwa 
podkreślić i uwypuklać.

Wiemy: w dniach pokoju, w dniach 
normalnego żyda jesteśmy podzieleni 
na „partie", i obozy", „grupy". Ale, pod 
kreślamy, w drwach pokoju. Skoro z któ­
rejś strony granicy Państwa Polskiego 
lada chwała mogą zapłonąć wiechy wo­
jenne — zapomnieliśmy „o Uniach po­
działu", nieistotnych, wyimaginowa­
nych, nierzeczywistych.

Krzepiąc* jeet lektura prasy polskiej 
w ostatnich tygodniach. Od „pepasow- 
ekiej" po najbamdfzaej „oeneroweką" — 
opinia polska zgodna jest w woli przeciw 

stawienia się wrogowi, w woli Zwycię­
stwa. Może nawet skłóceni na codzśeń, 
na wypadek potrzeby agólnopaństwo- 
wej pójdziemy ramię przy ramieniu, nie 
pomni dawnych sporów, kłótni, różnic 
Tym górujemy nad obcymi.

Na wsi chłop polski przygotowuje się 
do ciężkich prac okresu zbiorów, zaciska 
nieraz pasa na wychudłym żołądku — 
i czeka n«... mablizację. W paryskiej 
„Mananne" ukazał się niedawno zna­
mienny dowcip, jakże charakteryzujący 
„esprit gauŁods" czy — ogólniej „espr-t 
francais" w rozgrywaniu problemów 
światowych. M anowicie mówi s.ę w tej 
notatce o plotkach, jakie od dłuższego 
czasu krążyły po kraju. Szeregowiec w 
pułku kresowym komunikuje oficerowi, 
że obywatel x. y. sieje defetyzm, mó­
wiąc, że nie będzie... wojny.

Ócaytwiście, dowcip ten, jak każdy d«- 
wc p, nacechowany jest przesadą. Nikt 
w Polsce nie chce wojny. Przeciwnie — 
pragniemy w spokoju pracować nad' po­

mnażaaiiem moralnych i materialnych 
sił naszego Państwa. Ale gdyby przyszła 
potrzeba — czynem zadokumentuj emy 
swoją postawę i swoją wolę, utwierdzo­
ną tradycją historyczną i historyczną 
odpornością narodu.

I jeszcze jedno warto podkreślić przy 
tej okazji: normalny, najzupełniej zwy­
kły tok życia w knaju. W środku kraju, 
na pogtran czu, tuż przed linią, którą — 
być może — zaznaczą niezadługo na^ze 
>i obce okopy — chłop, rzemieślnik, urzęd 
nik pracują — jak rok, dwa, trzy temu. 
Co będzie — to będzie. Wiadomo, że bę­
dzie nicnajgoraej, bo już tak być mus . 
Na raizie żyjemy tak, jakby nic nie było, 
I tą cechą chc.ałoby się pochwalić wielu 
naszych sąsiadów.

Ale k ędy za to przechodzi miastem, 
miasteczkiem czy wsią oddział wojsko­
wy — zakurzony, zmęczony całodniowy­
mi, czy wielodniowymi manewrami — 
okol czna ludność wita go najgorętszym 
sercem. Spontaniczne owacje przeciąga 
ją się do kwadransów i godzin, ludność 
podejmuje wojsko posiłkami... To jest 
nasza, polska forma odpowiedzi na w«zbie 
rającą nad Europą chmurę porunowej 
burzy. I dlatego, dzięki takim właśnie 
formom reakcji i odpowiedzi — jesteś­
my i będziemy spokoju.:. Jeśli zażąda od1 
nas tego historia—egzamin z g»towo-

NaazwyczajnWijgr 
jak pieni 

się to mydło!

Obfita piana jest naj­
wymowniejszym dowo­
dem wartości mydła 
Jeleń Schicht. Z łatwoś- 
ćiq usuwa brud z bie­
lizny, która dzięki ła­
godności piany prze­

trwa długie lata.

_______________________________________________

MYDŁO JELEŃ SCHICHT
ści bojowej adiamy. Tak samo, jak egza­
min z dojrzałości politycznej zdajemy 
już dziś aj, co dnia i co godziny. W wirze zdarzeń

STALOWA WOLA
Obecność Pana Prezydenta Rzeczypo 

spoiitej w COP-e i zwiedzanie wspania­
le rozbudowujących się zakładów w Sta 
lowej Woli jeszcze raz podkreśla zna 
czenie COP-u i przykuwa doń uwagę 
społeczeństwa.

Rola COP-u streszcza się w spotęgo 
waniu i przyśpieszeniu uprzemysłowie­
nia Polsk .' Kraj nasz z rdniczego musi 
się przekształcić i przekształca w kraj 
rołniozo-iprzemystawy, bo tego wymaga­
ją potrzeby ludności i względy obronne. 
Zaniedbania z okresu niewoli mogą być 
usunięte i dlatego tylko ta metoda uprze 
mysłowienia jest coś warta, która liczy 
się z koniecznościami czasu.

Mając do wyboru: metodę XIX stule 
cia, kiedy narastający stopn owo kapita­
lizm prywatny powoli zmieniał oblicze 
kraju, oraz metodę, jaką lat ternu 70 
zastosowała Japonia, przekształcając się 
błyskawiczn e <w kraj przemysłowy, wy 
braliśmy tę drugą drogę. Planowe dzia­
łanie pod przewodem i nadzorem Pań­
stwa które toruje drogę inicjatywie pry

I CZYN
wafaej: oto nasza, polska metoda.

Jest w njej jeszcze coś specjalnego: 
wolą, z jaką realizuje & ę plan uprzemy 
stawienia kraju. Wola zwycięstwa na 
polu gospodarczym, prawdziw* stalowa 
wda, nie cofająca się przed przeszkoda­
mi natury zewntęrtirznej i wewmęttnznej. 
Istnienie Stalowej Woli pod Niskiem 
jest tego symbolem i potwierdzeniem. 
Nazwa wielkich zakładów hutniczych 
ma w sobie pełne brzmienie romantyz­
mu i to romantyzmu o konsekwencjach 
najbardziej realistycznych.

Bo takim jest i takim winien być 
polska wysiłek — polityczny, społeczny 
czy gospodarczy: romantyczny co dp 
zamierzeń, a realny i konkretny w osią­
gnięciach i będący przejawem świado­
mej woli społeczeństwa, stalowej wioli 
i stalowego czynu.

Gen. Mentz i jego sztab
Kto rządzi w Czechach i na Morawach

Środkami 
dysponu­

jemy

Czynniki politycznej 
które decydują o poli­
tyce prowadzonej dzi­
siaj przez Gdańsk nie 
zdają sobie zupełnue

sprawy z istotnego stanowiska Polski w 
sprawie Wolnego Miasta i z tych konse- 
kwencyj, jakie kontynuowanie tych pro 
wokacyj pociągnie za sobą dla Gdańska.

Dla Polski problem Gdańska jest nie­
wątpliwie bardzo poważny, ale nie jest 
on jedtyin-yim problemem dziś dla nas ak 
tualnym. Społeczeństwo polskie musi 
jednocześnie zajmować s.ę szeregiem 
spraw, których rola i znaczenie stoją na 
tym samym poziomi e. Natomiast dla 
Gdańska jego stosunek do Polski góruje 
zdecydowanie nad wszelkimi jurnymi za- 
gadnieniam i.-

Polska rozporządza szeregiem środków 
z zakresu polityki gotspo'iarczej,- które 
może w razie gdy prowokacje nie usta­
ną, zastopować ido Wolnego Miasta. Jeśli 
Polska tych środków dotychczas nie sto 
6Owała, to po prostu dlatego, że uważa­
jąc Gdańsk za część naszego obszaru ąy 
ciowsgo nie chce bez koniecznej potrze 
by stosować takich śnodków represyj­
nych, które mctgą przynieść .istotną s?ko 
dę Gdańskowi, będącemu jędrnym z na 
szych polski cli portów. Jeśli to jednak 
będz e konieczne, Polska zastosuje te 
środki z całą energią i bez wahania. Ol 
powiedziałność za to spaduie jednak wy 
łącznie nia tych, którzy Gdańsk pchają 
w kierunku ciągłych prowokacyj.

Senat rumuński
NIE CHCE NOSIĆ MUNDURÓW
Prof. Jorga, b. premier, wybrany 

przed czterema dniami marszałkiem se­
natu — zrezygnował z tej gjodoości.

Powodem dymisji, która w Rumuni 
wywołała duże wrażenie, było odrzuce­
nie przez senat (88 głosami przeciw 59) 
zaproponowanego proaz Jorgę regulami­
nu senatu.

W kołach senatu mówi się, że odrzu­
ceń e regulam. r.u spowodowane został: 
umieszczeniem w nim paragrafu, nakła­
dającego na senatorów obowiązek ucze­
stniczenia w obradach wyłącznie w mun 
durach Frontu Odrodzenia Narodowego.

Za niezastosowanie sę do tej zasady, 
obowiązującej ma razie prowizorycznie 
na mocy decyzji prezydium rady mini­
strów, b. premer Maniu i kilku senato- 
rów-wjrylitów, jego przyjaciół poiitycz 
nych nie zostało dopuszczonych na po­
siedzenie senatu.

Incydent ten przyczynił się niewątpl­
iwie do utworzenia <w senacie większo­
ści, opozycyjnej w stosunku do projek­
tu .--gułamiau.

Władcy protektoratu posiadają obok 
ncrmali.nych organów wykonawczych 
cały sztab działaczy i urzędników, na­
słanych przez ministerstwo propagandy 
Rzeszy i Gestapo.

Na czele sztabu gerroamizatoiów sto 
geneiał-major Mtatz, doskonały mate­
matyk, dr filozofii, jeden z nąjzdiolniej 
szych oficerów Reichswehry, posiada­
jący dyplom akademii wojennej.

Dr Mentz przygotował s ę przez sze­
reg lat do spełnianej obecnie roli. Je­
szcze przed wybuchem kryzysu sudeckie 
go, gen. Mentz bawił kilkakrotnie w Cze 
chach, zna doskonale język czeski. Jego 
dziełem jest znany już czytelnikom poi 
sk m j szeroko w całym św i ecie komen 
towany, płan ewakuacji narodu czeskie­
go z jego własnej ziemi, opracowany je­
szcze w marcu br. i zaakceptowany na 
stępnie przez miarodajne czynniki Rze­
szy.

Najbl;żsayim! pomccnlkam- gen. Ment 
za są: pik Fischer, dyr. Reichert z Ge­
stapo, szef sekcji ministerstwa propa­
gandy, Lermer, szef sekcji, Wilhelm 
Liebmann oraz komisarze Gestapo De 
młer i Liedke, którzy kierują Ł zw. wy­
działem inwigilacyjnym, do którego o-

■bo wiązko w należy m. in. sporządzanie 
list proskrypcyjnych.

Listy te zawierają nazwiska patrio­
tów czeskich, którzy na wypadek wojny 
lub powikłań wewnętrznych mają być 
„zlikwiidiowan “.

Sztab gen. Mentzą, kierownika akcji 
germainciziacyjnej, dzieli się na szereg od 
działów. Dla realzacji pomysłów ger- 
manizacyjnych dużą wagę przywiązuje 
się do wychowania odpowiednich nau­
czyciel: stakół powszechnych, którzy ma­
ją stać się głównym nstaumianltam ger­
manizacji dzieci czeskich i młodzieży. 
W tym celu prowadzone są kursy dla 
5.000 nauczycieli n emieckich, którzy ma 
ją w najbliższej przyszłości objąć kie­
rownictwo szkól niemieckich w Cze­
chach i na Morawach.

Nauczyciele niemieccy poznać muszą 
dokładnie język czeski, by móc jak naj­
lepiej wywiązać się zp swej akcji ger- 
maniaa.eyjnej. Według planu w 1940 r. 
połowa wszystkich szkół prywatnych 
i publicznych na z emiach protektoratu 
ma być niemiecka. W r. 1942 wszystkie 
szkoły w Czechach i na Morawach 
przejdą pod zarząd niemiecki.

Reakcja 
w Berlinie

z

Wiadomość, iż niezale­
żnie od projektowane­
go ministerstwa pro­
pagandy, rząd’ brytyj- 

zamiarem powiałam a do
życia minisiteirstwia informaeyj — w 
politycznych kołach Berlina wywołała 
duże iwraźen e.

Uważa się ją za zapowiedź podjęcia 
praez W. Brytanię akcji propagandow-ej 
w wielkim stylu, przy czym uchodzą za 
pjiwine, że ostrze jej w pierwszym 
izędzie ziwirócone będfie przeciw Trze­
ciej Rzeszy.

Prasa z góry uprzedza o tym publicz- 
naść niemiecką i zapoiAiada, że nowe 
posunięcie antgielsk.e wzotrowaine będzie 
na akcji magnata prasowego lorda 
Northcliffe, który rozpętał przeciw 
Niemcom w roku 1917 najpotężniejszą 
kampan ę jaką znają doieje.

„Po próbie politycznego okrążenia 
osi — ubolewa „Angriff" następuje te­
raz próba okrążenia umysłów, wpnzę- 
'gmięcia opinii międzynarodowej do ^ry­
dwanu brytyjskich interesów".
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Święto samorządu gospodarczego

O'gdaj odbyło sę pod przeiwodnic- 
twem prezesa L. Sawińskiego XVI uro- 
Cayste zebranie plenarne Izby przemy­
słowo—handlowej w Sosnowcu z okazji 
10-lecia jej istnienia, przy udziale za- 
prosaonyeh przedstawić el i wład^ admi- 
nistracyjnych, sądowych oraz prasy.

Po przyjęciu protokółu z poprzednie­
go plenarnego zebrania, prezes Z. So­
wiński wygłosił następujące przemó 
wiernie:

PRZEMÓWIENIE 
POSŁA Z. SOWIŃSKIEGO

Dz siejsze pknarne zebranie posiada 
dla nas szczególniejsze znaczenie i taa 
specjalny charakter. Obchodifciłny dziś 
10-lecie istnienia nas«ej Izby. Okres lat 
10-ciu, to okres zbyt krótk w dziejach 
niezniszczalnego Narodu, okres dosta­
tecznie długi by wyrobić sobie pogląd 
o pracy zarówno jednostki jak i cia'!a 
zb orow ego.

Izba przemysłowo-handlowa w So­
snowcu powołana zastała do życia roz- 
porzą "izeniem ministra przemysłu i han 
dłu z dnia 28 lipca 1928 r. Pierwsze swe 
plenarne zebranie odbyła Izba w dniu 
27 maja 1929 r.

Podstawę prawną istnenia Izby jak 
i całego odrodzonego samorządu prze­
mysłowo-handlowego stanowiło rozpo­
rządzenie Prezydenta R- P. z dnia 15. 
VII. 1937 r. o izbach przemysłowo-han­
dlowych, wydane w oparciu o przepis 
dawniejszej konstytucji, przew dującej 
powołanie do życia obok samorządu te­
rytorialnego samorządu gospodarczego 
dla poszczegótoyich dziedzin życia gospo 
darczogOi których współpracę z wła­
dzami państwowymi w k erowaniu ży­
ciem gospodarczym miały określić u- 
stawy (ort. 68 dawnej Konstytucji).

USTROJOWE PODSTAWY 
DZIAŁANIA

W okresie tego dziesięciolecia kon­
stytucyjna podstawa naszego istnienia 
uległa znacznemu rozszerzeniu. Oto kom 
stytucja kwietniowa, operająca się na 
zbiorowym udziale zorganizowanego 
społeczeństwa w administracji państwa 
p:i’skiegp» jako wspólnego naszego do; 
bra zal czyła samorząd gospodarczy w 
.oczet organów adm nistracji państwa, 

jako trzeci obok administracji rządo­
wej i samorządu terytorialnego, czyn­
nik współodipowied zdalny za losy Naro­
du i Państwa.

W tej chwil odświętnej sądzę, te 
dobrze jest przypomnieć właściwe u- 
strojowe pcdstawy naszego d®ialania, 
nawiązać do tej ideolog i służby 
pubhianej, do której izby przemysłowo 
handlowe są powcflane. Tylko bowiem 
pewne i jasne założenia ideowe dają 
praoy codziennej trwałe oparcie, dają 
jej sens i rację bytu i są impulsem dla 
pracy zespołu ludzi z daną ideologią 
związanych.

PRACE IZBY
Zbę.nym byłoby charakteryzowanie 

wobec panów tej naszej ooiz ennej pra­
cy, bowiem panowie byliście jej uaoe- 
stnikam. Niech parę tylko cyfr przy­
kładowo rzuconych zobrazuje wielkość 
tej pracy, ilość włożonej -w nią energii 
i wysiłku.

W ciągu tego 10-letniego okresu od­
było s.ę 36 zebrań planarnych, 94 ze­
brań zarządu, 123 zebrań sekcyjnych, 
573 posiedzeń komisyjnych i podkomi- 
syjnych i około 360 konferencji bran­
żowych i specjalnych. Biuro Iżby załat­
wiło korespondencji w lości 272.500 
pism.

Oczywiście nasuwa się tu w te) 
eh wili pytanie, jakie były efekty tej 
pracy. Wrodzony nam sceptycyzm na­
rzuca niekiedy natrętną myśl, czy ten 
cały trud się opłacił, c’y inicjatywa, 
opinia i rada laby była w sposóib do- 
stat^zr.y wykorzystywana, czy wMaC', 
jaki wnosiliśmy i wciąż -wnosimy do 
życia go-sp:darczogo Po-lski procentował 
się w sposób dostateczny.

DODATNI BILANS
DZIAŁALNOŚCI

iw pcaowó aoj iw^tacaae-

mu optymizmowi, ani przesadnemu sce­
ptycyzmowi, muszę stwierdzić, ż mi­
mo żeśmy po wielokroć wyrażali nasze 
ubolewano z powodu niedostatecznego 
wykorzystywania przez czynnik urzę­
dowy naszej pracy i na®zej cpimi, mi- 
mc, żeśmy się nieraz dali powodować 
zni echęceniu, żeśmy sobie nieraz zada­
wali pytanie, esy trud przez nas włożo­
ny doje odpowiednie wyniki, bilań® na­
szej pracy i rachunek jej strat i zysków 
przedstawiają się na ogól dodatnio.

Nie należy copra>w<da zapominać o 
tym, że po przeprowadzeniu prac orga­
nizacyjnych, kiedy -aby rozpoczęły ewą 
właściwą działalność na polu gospodar­
czym, nastąpiło załamanie koniunktury,

co niewątpliwie utrudnło pracę jzb i 
wpłynęło w znacznym s-topniu w sensie 
ujem-mym na efekty zewnętrzne prac 
samorządu przemysłowo - handlów ego 
Jeśli społeczeństwo gospodarcze ocze­
kiwało od' izb jakichś błyskotliwych e- 
fnktów w sens e łączenia z powstaniem 
iżb nadziei na radykalną zmianę waran 
ków bytowania przemysłu i handlu, to 
oczywiście takie nadzieje n e były opar 
te na przesłankach realnych. We współ­
czesnych warunkach ekonomicznych — 
tak wielki splot okoliczności wpływa na 
takie lub nne ułożenie się sytuacjo, że 
:ola żadnego ze współczynników nie 
może być sama przez się decydującą. 
Tym niemniej rola izb była istotna.

Znaczenie Izb Przemysłowo-Handlowych
Zanalizujmy niektóre pozycje blansu 

naszej pracy. Pozycja I-&za: rola izb w 
wywalczaniu zrozumienia stanowiska 
i potrzeb życia gospodarczego u rządu 
i w społeczeństwie.

Cokolwiek by na ten temat dało się 
powiedzieć, trzeba stwierdzić, że izby 
w ogóle i nasza izba w szczególność 
była istotnym czynnikiem, wpływają­
cym na to, że czy się to komuś podoba­
ło lub flie, głos życia gospodarczego roz­
legał się donośnie : stanowozo, nasze

brzestrogi powstrzymywały od niejed­
nego hep'zamyślanego kroku, a nas-za 
inicjatywa w niejednym wypadku da­
wała poważnie do myślenia rządowi i 
społeczeństwu. Autorytet izb jako in- 
stytucyj pubtóeznto-prawnych niewątpli­
wie był znaczny i ze zdaniem samorzą­
du gospodarczego liczono się więcej, 
niżby się liczono ze stanowiskiem poje- 
dyńczych przemysłowców i kupców, a 
nawet ich zawodowych organizacji. Ta 
pozycja wypada w przecięć u niewątpli­
wie aktywnie.

Działalność Izby sosnowieckiej
wszego prezesa Izby Stanisława Ga-Z kotei mówca przedstawił najważ- 

triejszi; p.ace Izby wykonane <w ubie­
głym dziesięć oteciu, grupując wynki 
w zakresie spraw, dotyczących ustawo­
dawstwa gospodarczego i administracji 
stosunków gospodarczych,, spraw socjal 
nych, podatkowych, z dziedziny handlu 
iwewmętrznego, spraw eksportowych, 
importowych,'celnych, transportowych 
oraz szkolnictwa zawodowego i do- 
ksataicającego. Prezes Z. Sowiński 
przedstawił rówmioi niektóre damę sta­
tystyczne co do sytuacji gospodarczej 
w Polsce, a w szczególności w woj. kie­
leckim w połowie 1939 r.

Następn e Izba uczciła chwilą milcze­
nia pamięć zmarłych radców. Z kolei 
prezes Z. Sowiński wyraził gorące po­
dziękowanie j słowa uznania dla p er-

domskiego, który z wytrwałością, tak­
tem i energią kierował Izbą w c ągu 
jej pierwszej kadencji.

Podobne słowa skierował prze?e Z. 
Sowiński pad adresem pierwszego dy­
rektora Ryszarda Dittricha, pod które­
go kierownictwem Izba wysunęła się na 
czoło samorządu przemysłowo-handlo­
wego w Polsce.

Kończąc swe przemówienie prezes Z. 
Sowiński stwierdził, iż „irzut oka na 
przebytą dmogę nie może oderwać nasze­
go wzroku od celów, które są przed na­
mi. Cel najbliższy, to wzmocnienie po­
gotowia bojowego naszego życ a gospo- 
rlarcziego i to zarówno w sens e materiał 
nyim jak moralnym. Do tego celu dąży­
my dziś w jedności i harmonia z całym

Cafe-Restaurant „SAVOY”
SOSNOWIEC, UL 3-GO MAJA 8. 

Telefony: 61-901, 62-735 Podziemia telefon 62-791.

Mi 11 ftl czerwca 1939. r. program artystyczny „SAYOirU"
111 lin! LIŃSKA WANDA tancerka-soliatka

ŁUKJAŃSKA-KALINOWSKI
znowu w kraju po odbytym tournee na Południu Europy

ARNO COLLIN wigierski WIELKI MAG — ezarodziej
Codziennie w KAWIARNI ,SAV0YU- bidzie ai' popisywał ARNO COLLIN 

w godzinach m^dzy 19 i 20 przy cenach niepodwyższonyeh.ŚM.MIJ

Powstają nowe
Z każdym wkaem, z każdym miesią­

cem przybywają Polsce nowe, lczne 
warsztaty pracy. Obok większych fa­
bryk prywatnych j państwowych po­
latają warsztaty rzemieślnicze i małe 
fabryczki, zatrudniające często kdku- 
lizieeięcu a nawet kilkunastu robotni­
ków.

Szczególnie szybko wyrasta liczba 
przedsiębiorstw w Centralnym Okręgu 
Przemysłowym. W miesiącu stycaniu 
nip. zg-owzono gotowość zainweatowauia 
na terenie C.O.P. 28 zakładów przemy­
słowych, 99 handlowych i 179 rzemie­
ślniczych. Wśród zgłoszeń na utworze­
nie tych ostatnich widnieją oferty na 
52 zakłady ślusarskie, mechaniczne i 
kowalskie, na 81 zakładów stolarskich 
i innych z branży drzewnej, 15 murar­
skich i kamieniarskich, 37 e-zewskeh i 
krawieckich itd.

W lutym i marcu zgłoszono szereg

warsztaty pracy 
nowych ofert i wi-ele nowych iwar^zta- 
tów pracy w C.O.P.-ie już powstało. 
Rówtmeż i w innych częściach kraju 
(otwierane są hczne przedsiębioratwa 
przemysłowe, rzem eśftnkrae i handtowe.

Zauważyć należy, że warunki dla roz­
woju drobnego i średniego przemysłu 
w Polsce są bardzo korzystne a przy- 
tem trzeba wtaąć pad uwagę, te uru­
chomienie takich warsztatów nie wy­
maga większych nakładów- kapitało, 
wych.

Zachęca to graczy loteryjnych, któ­
rzy wygra! mniejsze sumy do inwesto­
wania zdobytych kapitałów w małe fa­
bryki. Ostatnio zaobserwowano, że kil­
ka osób, które wygrały na Loterii Kla­
sowej zakłada spółkę i nabywa lufo bu­
duje zakład przemysłowy. Jest to 
objaw bardzo zdrowy i charakterysty­
czny dla postawy <nasze®o społeczeńst­
wa. Nabywajmy więc losy loteryjnie « 
zdcfciyiwajmy kapitały.

Narodem i zgodne ze w^raizan-iaire 
Naczelnego Wodza.

Następnie prezes Z. Sowiński odczy­
taj depesze z życzeniami, nadesłane z 
okazji uroczystego plenarnego zebrania 
oraz zaproponował wysłanie depesz do 
wiceprezesa St. Gadomsk ego oraz dy­
rektora R. Dittricha* oo przyjęte zosta­
ło gromkimi oklaskami.
SPRAWOZDANIA Z PRACY IZBY
W dalszym ciągu obrad dyrektor K. 

Gadomski przedstawił „Sprawondarie 
z d® ałalności Izby za rok 1938 ‘, przy­
jęte przez plenarne zebranie do aaitwier 
dzającej wiadomości.

Z kolei wice dyrektor T. Siekański 
przetejtawił ogólne sprawozdan e z O- 
statnich naj-waiteejszyćh prac Izby, 
wykonanych w Adeduinie handlu zagra- 
riczinego, w sprawach komunikacyj­
nych, podatkowych, omarwiając szerzej 
sprawy Centralnego Okręgu Przemysło­
wego j urządzenia proponowanego przez 
Izbę zjazdu inwestorów. Zjazd ten miał 
by się odbyć w najbliższym czasie przy 
udżiale przedstawicieli Rządu.

Następu e radca prawny dr J. Braun 
omówił sprawę nowych form organiza­
cyjnych życia gospodarczego, a w szczę 
gółności problem komitetów branżo­
wych powołanych w wykonaniu Oćhiżał 
Komisji dla zbadania interwencjon zmu 
w zakies e przemysłowym dfe rozwią­
zywania poszczególnych zadań gospo­
darczych w płaszczyźnie branżowej.

W dalszym ciągu mówca omówił za­
gadnienia pracowniczych przedstawi­
cielstw zakładowych, w związku z rezo­
lucją, uchwaloną przez Sejm i Senat i 
izakomunikował, że Izba sosnowiecka 
przystąpiła do’ opracowania własnego 
projektu w tej sprawce, opartego na 
zasadach zapewnienia pełnej harmonii 
w stosunkach wewnętrznych w warsz­
tatach pracy.

SPRAWA „PERSILU"
W dalszym ciągu obrad odczytany zo­

stał, zgłoszony przez Sekcję HamuMową, 
wniosek nagły następującej treści:

„W szeregu pism potek ch pojawiają 
się w Ostatnich dniach okólniki Izby 
przemysłowo-handlowej w Gdyna, a za- 
tytałownne „W sprawię firmy Persil".

W okółńkach tych, ujętych w formę 
artykułu, nawołuje się do zaprzestania 
akcji bojkotowej firmy „Peireil“, któ­
rej centrala w Dusseldorfie pozwoliła 
sobie w s-woim wydawinicter e propagan 
dowym ma bezprzykładną prowokację 
Narodu Polskiego przez fantastyczne 
ujęcie historii naszych ziem zachodnich 
dla dogodzenia apetytom swoich bez­
krytycznych czytełnóków niemieckich.

Ponieważ akcja laby przemysłowo- 
handlowej w Gdyni uzasadniona jest w 
okólniku kilkoma warunkami, które d<o- 
pero mają być spełtaione pnzez obec­
nych zagraniczrych posiadocmy akcji, 
przeto Plenarne Zebranie Izby Przemy­
słowo—Handlowej w Sosnowcu w dniu 
13 czerwca b.r. wyraża przekonanie, że 
akcja bojkotowa winna być przerwana 
dopiero w chwili spełń enia przez firmę 
„Persil" warunków, które dadzą saty­
sfakcję obrażonej godności Państwu i 
Nairodu Polskiego i zapewnią obywate­
lom polskim zdecydowany wpływ na 
dzałałność firmy „Persil".

Wniosek ten został jednomyślnie li­
ch walony.

| Wvleżdżaląc na Letnisko '
I ale zapomiBajcie zabezpieczyć “

■wego mieszkania dobrym 
Zamkiem-zatrzaskiem „YALE“ 
1 amerykańską wkładką 

„Mefaia-Fllkon"
z Nowootwartego _

Składn Towarów Żelaznych

JERZY TKOCZ'
Sosnowiec, 3-go Maja 22 3

Tal. 62-475 |
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Czerwiec

Czynić zakupy w tych sklepach
które subskrybowały POP

Czwartek
/, Wita, Modem 

Jutme: Serca Jezueoweg 
Słońca wsch 3,14, zach 
Księżyca wsch 1,47, zach i

KRONIKA HISTORYCZNA:
14ffl Król Władysław, syn Kaź mierza Jag ci 

przyjmuje koronę czeską
1501 Śmierć Jana Olbrachta
I79i Prusacy zajmują Kraków

PRZYSŁOWIA:
Na święty Wit — słowik <yt.

Kina w Sosnowcu grają dziś
ZAGUBIĘ": ^Idziemy przez tycie". 
PATRIA: „KR*:"
EDEN: „Kościuszko pod Racławicami" 1 

..Szalona pogoń".

Dyżury aptek w Sosnowcu
Dii: dyżury nocne pełnią następujące apteki:

H. Rogowskiego — ul. Małachowskiego 12 
Z. Matemege — Wawel 10.
G. Kupferbłuma — ul. Nowopogońska 25
W. Dawiskibowej — ul. Piłsudskiego 18

Teatr miejski w Sosnowcu
W przygotowaniu jeden z najlepszych u- 

tworów Gabrieli Zapolskiej, sztuka w 3 aktach 
pt „PANNA MAUCZEWSKA", grana z ol- 
breymóim powodzeniem na wszystk ch scenach 
polek ch

Udział wezmą pp.: Bulanka, Btrtkiewiczo- 
wa, Kryńska, Puchn ewska, Veithówna, B e 
lecki, Dziekoński, Lubelski, Nawrocki, Obido 
w. es, Rytowski. Rsśyeeria: Bielecki Marian. 
Oprawę dekoracyjną przygotowuje p. Kras­
sowski Feliks. Bilety do nabycia w Biurze 
Pod-róży „Orbis" tel. 62313.

Dzisiejsze procesje
W OKTAWĘ BOŻEGO CIAŁA

Dzeaj w Oktawę Bożego Ciała odbędą zę 
procesje do czterech ołtiray

W Sosnowcu. Po nieszporach j święceniu 
wianków z ełnyoh, które roupoćsną się o godz. 
17 wyjdź e procesja wokół kość oła WNMP.

W Będzinie procesja wyruszy z kościoła po 
nieszporach, które roąpcczną się o godz. 15 
na Małobądz, gdzie urządzone będą ołtarze. 
Trasa procesji prowadź ul.camj: Stary Jly- 
nek, Małobądzka, koło stacji Nowy Będzin, 
Małachowskiego do kościoła.

W Dąbrowie nieszpory rozpoczną się o 
godz. 16, po czym procesja wyruszy w kerun 
tcu Huty Bankowej ulicami: Królowej Jadwi­
gi, Kościuszk , Dąbrowskiego, Łukaeńsk ego 
do ułcy Króla Sobieskiego; Króla Sobieskego 
i Królowej Jadwigi do kościoła.

Ołtarze ustawione będą: p erwszy przy do­
mu Stowarzyszenia Robotników Chrześcijań­
skich, drug przed domem Al. Skiby przy ul. 
Dąbrowskiego . róg Sienkerwjcza, trzeci przed 
Krzyżem T-wa Huta Bankowa i czwarty przy 
Pierwszym domu Twa Francusko-Włosk ego.

W ciągnącym się prwed Sąćłam Okrę- 
gioiwyan w Sosnowcu procesie prućciwloo 
międzynarodowej Szajioe przestępców z 
Berkiem Kalkoptfem z Będsina na czele, 
trudniącej się przemytem hutad f walut 
zagranicę, po kilkakrotnym przerywa­
niu rozprawy izakońcaomy został prze­
wód sądowy j wczoraj nastąpiły prze­
mówienia stron.

Na wstęp e wobec licznie zgroma­
dzanego audytorium zabrał głos wice­
prokurator We wióra, który w obseemie

X ZARZĄD SODALICJI MARIAŃSKIEJ 
PAŃ W SOSNOWCU zawiadamia, że zebranie 
zarządu odbędzie sę dn 17 bm. o godz. 5 po 
południu, a msza św. w niedzielę o g. 8 rano. 
X ZEBRANIE PRACOWNIKÓW PIEKAR- 
SKICH Związek robotników przemysłu spo­
żywczego w Polsce, oddz ał w Sosnowcu za- 
wiadama ogół robotników piekarekch o ma­
jącym się odbyć ogólnym zebraniu w sobotę, 
dn. 1? hen o godz. 5 po poi. w sali D.mu Lu­
dowego w Sosnowcu (ui Jasna 36). Na po­
rządku dzennym: sprawozdanie dolegacj z 
konferencji w .nepekcjj pracy w .prawie u- 
mowy zbiorowej w piekarń ctwie; sprawy >r- 
ganizacyjne; wolne wnóskl.
X ZE ZWIĄZKU PAŃ DOMU. D»ś, tj. 16 
btn odbędz e sję miesięczne zebranie Związku 
Pań Domu z pożegnalnym przedwakacyjnym 
podw eczorkiem.

Zo względu na przypadającą oktawę Bo­
żego Ciała zarząd Związku Pań Domu prosi 
o punktualne przybycie.

Prace komitetu nad zorganizowaniem Kon­
gresu Eucharystycznego w Zawerciu, który 
odbędzie się w dniach 28 j 29 bm. dobiegają' 
końca. Zorganizowane zostaną pociągi popu- 
:i rne z Częitocbowy d Zawiercia; koszt prze 

jazdu wynieś e od osoby w obie strony zł 
1,80, z So nowca zł 1,30. Biuro informacyjne 
mieści się w kancelar i paraf alnej w Zewjer 
cu tel. 40 Oraz na stacji. Punkty sanitarne 
znajdują s ę w łaźni TAZ, w Ubazp eczalni 
Społecznej i na plebanii.

Pr»y bramie triumfalnej na ul. 11 Lieto- 
pade nastąp powitań e JE ks. biskupa, dr 
Kubinę przez rolników j komitet z prezyden 
tern miasta p. Cs. Kowalskim na czeie. Pod 
wiaduktem kolejowym oddadzą hołd Dcstojne 
mu Gościowi kolejarze. Przy trzeciej bram.e 
obok kościoła powita ks. biskupa Akcja Ka­
tolicka.

Trasa uroczystej procesj, która się odbę­
dzie w dn u 29 bm. o godz. 16 jest następu­
jąca i przewidziana jeet ulicami: Piłsudsk e-

Od miesiąca wre praca przy przebu­
dowie dragi państwowej Olkusz — Staw* 
ków, która otrzyma nawierzchnię klm- 
k erową. W bież, roku wykończony zo­
stanie odcinek drogi oi Olkusza do Bo- 
leeławia, w przymałym zaś do Sławko­
wa, przy czym od mostu na Białej 
Przemszy w Sławkowie trasa d*ro®i biec 
będzie prosto, po północnej stronie 
Shtwfcowa, om jająe lynek sławkowski.

Długość’ nowej drogi wyniesie 1 kim 
i zostanie on* połączona z właściwą szo

Samopomo. Społeowi* Kobiet wy­
stąpiła z apelem do społeczeństwa, aby 
wezełkie zakupy czynić tylko w tych 
firmach, które spełniły obowąz^k oby­
watelski, subskrybując Pożyczkę Obro­
ny Przeciwlotniczej, ewentualnie złoży­
ły odpowieór.aą kwotę na Fundusz O- 
brony Narodowej.

W Warszawie w firmach, które sub­
skrybowały P.O.P. znajdują »ę odpo­
wiednie wywieszki dla orieroitacjr; społe-

caaUtwa. Wkrótce fcóabne wywieszki 
znajdą się równik w zakładach i skle­
pach r.a terenie Zagłęb a Dąbrowskiego.

Zarząd Kola SaJnoporaony Spóeczniej 
Kobiet w Sosnowcu apeluje do kóbiet- 
Podek, aby w pierwszym rządzie one, 
jako czyniące zakupy om jały te sklepy 
których właściciele nie subskrybowali 
P.O.P.

Inicjatywie Samopomocy Społecznej 
Kobiet należy prayklasmąć.

IBii na otimy wyDoczynkowB ybeiniffilni M 
do Sławkowa, Soli i Zakopanego

Ubezpiecaahria Społeczna w Sosnow­
cu podaje do wiadomości zainteresowa­
nych, że wyjazd kandydatów na robot 
niaze obozy wypoczynkowe do Sławko­
wa nastąpi w dniu 17 bm. w dwóch ter­
minach, tj. o godz. 12 w połudn-.e wy­
jada kobiety i dzieci, a o godz. 14 męż 
czyzni.

Wyjazd do Soli w dniu 19 bm. o godz 
17 rano

Zbiórka kandydatów na obozy odbę-

dzie się na płaca Centrali Ubezpleczałni 
Społecznej w Soenówcu. wejść e od etro 
ny szpitala.

Kandydaci na obóz do Zakopanego 
wyjadą z Soenowca w dniu 18 bm, w 
godzinach wieczornych. Zbiórka rów­
nież w Centrali Ubezpieczalni Społecz­
nej o giodz. 20.

Wskazane zabran e s» sobą instru­
mentów muzycznych.

Restauracja-Dancing „PALAIS DE DANSE“
Tel. 614-72 SOSNOWIEC, UL. SADOWA 8 Tel. 627-81

zawiadamia, że ogród letni już został otwarty
Codziennie od godziny 20-ej (niedziele i święta od 17-ej) koncertuje 
znakomity zespół Mariana Kresowskiego.
Najprzyjemniejsze nfejsce rozrywkowe na terenie Zagłębia i śląska.

Przed ogłoszeniem wyroku
na członków bandy przemytników ludzi

i rzeczowo opracowanym peuemów emu 
podkreślając szkodliwą daałałność ban­
dy przemytników dla Państwa i społe­
czeństwa, doma‘gał się wymierzenia 
oskarżonym surowych j przykładnych 
kar.

Przemówienia obrońców i oskarżo­
nych trwały do wiecmra.

Ogłoszenie wyroku spodziewanie jest 
w sobotę, tj. 17 bm. i budzi powszech­
ną zainteresowań :e.

Przed kongresem eucharystycznym 
w Zawierciu

go, Perackiego Senk-ewńcza, Kasprowicza, 
Paderewskiego i Koścuszki.

Przed kościołem wygłoszą przemówienia o- 
soby świeckie oraz wysłane zostaną depesze 
hołdowncze do wiedz kościelnych i państwo 
wych.

Punkty wyżywieniowe znajdować się będą 
w szkole powszechnej nr 2 (TAZ), w Domu 
Ludowym. Miejsce dla kramów wyznaczono 
>d otyty Njeznanog; Żołn.erza do mostu rze­

ki Warty. Przy trasie pnoceej nie wolno bę­
dzie ustawiać kramów odpustowych.

Już w najbliższych dniach ukażą się p'eśn 
drukowane oraj broszura z fotografiami ko­
ścioła w Zawierciu, kaplicy j śp. ks. prałata 
Fr. Z entary. Kolportażem zajnńe się Kato­
lickie Stow. Młodziedy Cena tej broszury wy 
n esie około 30 gr.

Kościół oraz miasto będzie bogato lamino 
wane j udekorowane flagami pap eskm i pań 
stwowymj.

Nowa droga ominie rynek sławkowski
są za stodołami w Sławkowie. Pod bu­
dowę nowej dragi i rozszerzana jej, 
będzie zniesionych 7 budynków.

W zw ązku z przebudową tej drogi, 
z dniem 15 lipca rb. objazd w kierunku 
Zagłęb-a Dąbr„ odby wać aię będzie 
pr®ez budującą się nową drogę Olkusz 
— Bukow no (dio cmenitarza w Bolesła­
wiu), zaś cd 1 września przez wieś Pod 
lipie do „Walcowni" j mostu w Sław­
kowie.

XXII walne zgromadzenie
^nUEGATóW PZZPPiH R P W SOSNOWCU 

W nledz elę dni* 18 bm. o godz. 10.30 * 
pierwszym, a o godz. 11 w drugim terminie 
odbędzie sję w sal: reprezentacyjnej gmachu 
własnego w Sosnowcu przy ul. Senkiewicza. 
17a XXII doroczne walne zgromadzenie de­
legatów Polskiego Związku Zawodowego Pra 
cown.ków Przemysłowych j Handlowych Rz. 
P. w Sosnowcu.

----- -OOO--------

Kto staje dzisiaj
PRZED KOMISJĄ POBOROWĄ

Przed kom sją poborową w Sosnowcu w Ra­
tuszu stają dzisiaj poborowi, których nazwi­
ska rozpoczynają sę na litery: M—o, M—u, 
M—y, N, O.

Jutro stają przed kontuję ći poborowi, któ 
rych nazwiska roapoczynają się na litery: 
P—a, P—e, P—i, P—o, P—-u, P—y, R--a.

Pcczątek przeglądu o godz. 8 rano.

X POPISY SZKOŁY MUZYCZNEJ W SO­
SNOWCU. W njedz ełę dn. 18 bm. o godz 
17 w w elki ej sali Szkoły Muz Stefana Sią 
żaka, przy ul. Żytniej 10 Dom Społeczny 
dbędą się popisy uczniów. Popsywać Sję 

będzie młodzież stud ująca muzykę, klas: 
fortepianu, skrzyp ec, śpiewu/ solowego o- 
raz zespół kameralny. Dyrekcja Szkoły za­
prasza na ten wieczór todzićów, krewnych, 
znajomych i za nterescwanych. Wstęp bez­
płatny.

X STRAŻACY KOP. „JOWISZ" NA FON. 
Członkowie III Plutonu Ochotniczej Straży 
Pożarnej przy kopalń' Jowisz" w Wojkowi­
cach Komornych zebrali między sobą sumę 
48.50 zł, którą przekazali na EON. Zazna­
czyć należy, że jest to ofiara złożona dobro­
wolnie niezależnie od ofiar ełożonych przee 
całą załogę kopalni Jowisz. Jest ona zarazem 
dowode.ri ofiarności 1 zrozumienie chwili 
przez strażaków kolp. Jowisz".

Do rybołóstwa wędziska 
specjalne 

rzutowe, spi- 
ningowe, kołowrotki, 

sznury jedwabne, wędki 
gotowe, sztuczne muszki, błyst­

ki oraz haczyki w wiel­
kim wyborze po ce­

nach najniższych 
poleca

JAN BRZOZOWSKI
Sosnowiec, ul. 3 Maja 19. Tel. 61-643

X JAK USTRZEC NIEMOWLĘ OD BIE­
GUNEK LETNICH?" Sosnowiecki oddz al 
Polskiego Towarzystwa Higienicznego urzą- 
d»a w pątek dnia 16 bm o godz. 19 w lokalu 
szkoły powszechnej nr 1 przy ul. Grabowej 7 
pogadankę na temat: Jaik ustrzec nemcwię 
od biegunek letnich. Prelegent dr M. Molieki. 
Wstęp beapłatny.

X MENU W ARESZTACH POLICYJNYCH 
Główny Komendant P. P., gen. Kordian Za­
morski. wydał obszerną instrukcję dła poli­
cji, w sprawie wyżywień a osób czasowo za­
trzymywanych w aresztach policyjnych. Prze 
pisy te przewidują 3-krotne pos łki dz ennie 
na koszt Skarbu Państwie. Koszt dzienny 
utrzymania aresztanta wynosić ma od 46 do 
60 gr. Przynoszenie posłków z miasta, bądź 
dostarczane jch przez krewnych jest dopu­
szczalne za zezwoleniem kierownika właści­
wej placówki polcyjnej.

X WYPOWIEDZENIE UMOWY ZBIORO- 
WEJ. W fabryce „Galmet" w Sosnowcu ro­
botnicy wypowiedzieli dotychczasowy układ 
zborowy obowiązujący do dnia 1 lipca rb. 
Obecnie prowadzone są bezpośrednie rozmo­
wy między robotnikami a właścicielem fa­
bryki w spraw e zawarcia nowego układu 
tborowegc

X NA CENTRALNĄ TARGOWICĘ W MY- 
SLOWICACH spędzono od dnia 6 do 12 bm.: 
wołów—46, buhaj—81, krów—508, jałówek— 
60, świń—1100, owiec—1, celąt—-380, razem 
2121 azt. zwierząt. Płacono w dniu 12 bm. za 
1 kg żywej wag za nierogacizną (ceny loco 
targowica łączne z kosztami handWymi) 
od 1,00 do 1,26 al

Iprzy PSZfiZBUBSGKWO
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Hufce zagłębiowskie pęcznieją...

Idziem jak fala, zalać polski świat!
w dzień jubileuszu Komendanta

Za tę pracę, ofiarną po brzeg 
Ty na zawsze serca nasze masz, 
Boś pokochał harcerek e szeregi, 
Komendancie, miły wodzu nasz!

Cztery lata temu...
W lokalu Komendy Chorągwi odbywa 

mister um przekazania najwyższej władzy w 
Chorągwi w ręce harem strza Józefa Brzeziń­
skiego. Dużo jest oficjalnej atmosfery, ale 
przeważa bezwzględnie serdeczna życzliwość 
tych instruktorów, którzy i w tym, który po 
trudzie pracy odchodź ł, jak i w obejmującym 
kierownictwo nawy chorągwianej, komendan­
cie, widz el; pierwszego harcerza Zagłębia, 
tego, co ma nie tylko być wodzem, ale wzo­
rem cnót zawartych w skautowym dekalogu. 
Myliłby sję, kto by sądził, że serce harcerza 
łatwo ulega podbojowi, ale w naszych sze­
regach. kult dla pracy jest tak żywy i tak glę 
bok , że kto pracuje rzetelnie, miłość serc na­
szych zdobędzie.

W ŁĘKAWIE
Konferencja instruktorska zgromadziła 49 

instruktorów. Na porządku dziennym znala­
zły sę sprawy: 1) sprawozdanie za okres 
ubiegły, 2) złaz w Krzywopłotach, 5) przy­
szłość Łękawy.

Jednoczesne odbywał się obóz-odprawa ko­
mendantów, zastępców j gospodarzy obozów 
letnich, którzy zjechali do gniazda łękawskie 
go w 1’czbie 58 esób, rozbijając w parku na-

si«

GARŚĆ CYFR
o rozwoju Chorągw,j na prze- 

wy starczy przedstawić na
Gdy mowa 

strzen czterolecia, 
stępującą tabelkę:

Harcerzy 4,36? 6393
Instruktorów 47 SI
Obozów (rok 1934-5) 27 69

Rozbudowa akcji letńej bardzej przemów^ 
jeśli się porówna ilość uczestników, których 
w roku 1939 miała Chorągiew w obozach 
1654, gdy w 1935 było ich 454.

WYMOWA FAKTÓW
Na przestrzeni omawianego czterolecia mia 

ta Chorągiew przeżycia tak piękne, że w hi- 
stor i naszej stanowić będą jakże wymowny 
dowód wytężonej działalność , pracy i wysił­
ków.

Spała — Zlot Narodowy, udzał 479 harce­
rzy; Złaz Starsze harcerski w Żarkach; Obehód 
25-lecia Chorągwi w Dąbrowie Górn., udział 
Zagłębia w Jarnbo w Holandi; koncentracja

Chorągw. w Częstochowie, na którą przyby­
wa 4,500 harcerzy!

Każda z tych imprez wymaga niejako od­
dzielnego omówienia, ciśnie się pod p.óro. 
każda p eści duszę radosnym, pełnym słodkich 
. budujących godzin wspomnień em.

CO NAM PRZYNIÓSŁ ROK BIEŻĄCY?
Po zimowych kursach i obozowiskach, Za­

głębie miało zaszczyt goścć u siebie Zjazd 
hufcowych 7 Ghorągw,. Przyjmowało Naczel­
nika Harcerzy i Szefa Głównej Kwatery.

Lato! Dziesiątki obozów w Beskdzie i nad 
Bałtyk em, obóz podharcmistrzowski w Dęb- 
ksch, kursy w Łękawie dla drużynowych akau 
tów i harcerzy, kursy w Rycerce dla druży­
nowych zuchów.

KRZYWOPŁOTY
26 czerwca wyruszą 27 szlakami skauc i 

starsi harcerze Chorągwi, aby idąc śladami 
walk o wolność w latach 1863—1914 szukać 

O wspólny język Hufca----------------------------------------------

Co słychać w 55 ZDH!
(Wywiad z drużynowym)

Ostatnia odprawa drużynowych w izbach 
55 wzbudziła w drużynowych duże zainte­
resowanie 55 ZDH.

Masa prac, wykonanych pomysłowo, liczn e 
zebrana i umundurowana drużyna — wszyst­
ko razem wzięte wskazywało, że drużyna 
żyje życiem naprawdę pozytywnie harcer­
skim.

Idę do 56 ZDH na „wywiedź". Trafiłem 
na zbiórkę zastępu .Rysiów" z plutonu pro­
wadzonego przez 55 ZDH przy szkole pow. 
nr 7.

Zastęp „Rysi" to zastęp świeży, jak się 
to mów. — zastęp ma przejmować druh za­
stępowy, który gdzieś z Warszawy przyje­
chał. N« młodym czole zastępowego widzę 
poważną troskę o los swej gromadki, młody 
umysł snu je wspaniałe plany, wycieczek, 
zbiórek — jego zastęp mus prym wodzić.

Rzuciła mi się w oczy miła postać Kaz ka 
Kowalczyka. Stał sobie Kazik przed prawem 
£ przyrzeczeniem wypisanym na ołtarzyku 
harcerskim i skrzętnie wśród gwaru noto­
wał. Podchodzę, parę słów ,j już znamy się 
z Kazik em; jest trochę nieśmiały, ale mówi 
mi, że dopiero dwa tygodnie należy do plu

móg ł poległych za Polskę bohaterów, utrze- 
pić duszę, czyn spełnić dobry m es-zkańcom 
wsi jakie przyjdzie minąć j opowiedzeć za­
proszonym do harcerskiego ognska wieśna- 
kom o potędze Ojczyzny. Będzie w tej gawę 
dzie słowo o mocy, o geniuszu j twórczość 
polskiej. 0 Moścjcach i Rożnowie, o halach i 
warsztatach fabrycznych wyrastających w 
promień.'u Sandomierza, o Śląsku i Gdyni, o 
Stalowej Woli, o Chorzowie, o duchu goto­
wości i poświęceń! Ne masz Polski słabej, 
stratowanej stopą najeźdźcy, odartej z m e- 
nia j dobytku. Jest wielki i mocarna, pręż­
nym ram eniem i geniuszem myśl swych sy­
nów wydźwigniona. Polska orężna, twórcza 
zwycięska!

W HOŁDZIE BOJOWNIKOM 
O NIEPODLEGŁOŚĆ

Raz jeszcze ogień zlotowy zapłonie w dn u 
29 czerwca, gdy na miejscu pamiętnej bitwy

— A dlaczego wstąp łeś — pytam, pod­
nosi na mnie swe duże oczy i mów; tak pro 
sto: — „Chcę być takim, jak wszyscy wiele; 
harcerze, chcę służyć Polsce"!

Myślę, że z Kazika wyrośnie dz elny har­
cerz, bo patrzy jsano, a spojrzeń e jego dzi­
wiło się, jak mogę o tak proste dla niego 
rzeczy pytać.

Ale oto i podchodzi do mnie druh ptom P. 
Rercn.

Zaczynam pytaniem o — stan drużyny ?
— Łącznie z dwoma nlutonam (Mars — 

kopalnia i szkoła nr 7) drużyna liczy około 
100 ludzi.

— Czy druh ma zastępców na swoje m ej- 
sce i plutonów?

— Owszem, mam już ; takowych wyślę te­
go roku na kursy .

— Jak z Inwentarzem?
— Mamy obecnie 5 duże namioty, na dal­

sze 3 namioty jeet dany zadatek, jest i sprzęt 
pion ersko-kuohenny, ale jeszcze dokupimy.

— Marzę — mów.j druh »R“, lecz tu prze 
rywa • spuszcza głowę.

— 0 czym? — podchwytuję.
— O sztandarze drużyny, kończy druh 

?iotr — ale to jeszcze... 

legionowej, pod Krzywopłotami, zejdą nę aru 
żyny wędrown.cze z 27 szlaków, a uczestnik 
tej bitwy mówić będzie...

Z POWROTEM
Idziemy! trud nowy nas czeka, obóz robo­

czy, jako dobry uczynek dla Łęka wy. Gniazda 
łękawskie wymaga odnow.enia, nowych ,nwe 
stycyj i wkładów. Czyż nas przy tej pracy 
porządkowania własnego domu, zagłębiacy, 
braknie ?

Zan.m rozpocznie swą działalność zainicjo­
wane na Zjeździe Towarzystwo Przyjaciół Lę 
kawy, trzeba nam rozpocząć wyścig ofiarno­
ści dla Łękawy. Tak dużo jej brak!

Zajm jmy się dekoracją ścian, umeblowa­
niem wnętrza j ornamentem pałacu. Piszmy 
dużo i przesyłajmy co rychlej swe deklaracje 
druhowi Hh Łukaszewskiemu, aby w ędzi11. 
że w pracy swej nie jest od:sobnony.

Dziwna jubileuszowa wiązanka. Ale wła­
śnie myśmy sę przyzwyczaili nawet w dzień 
odświętny mówić o robocie. Męska to sprawa 

’ i termin jakże na czasie.
Nie nobilitacja, ne rodowody, ani blask 

ni złoceń.a. Tylko codzienna twarda służba. 
31użba um iowana, jasna, ideowa. Bez plam.

Prawda, Druhu Komendancie?
Czuwaj! b.

— Jakimi metodami pracuje drużyna? — 
pytam dalej.

— Przede wszystkim kładę nacisk — mó­
wi druh Reroń — na system zastępowy, no 
i wspólzawodn ctwo.

— A jak przedstawia się sprawa pogłę­
bienia deologii?

Druh tym razem ma zakłopotaną m nę — 
czuję, że z tym gorzej, ale słucham.

— Pogłębienie ideologii przeprowadzam 
tylko na zb orkach drużyny, w zastępach nie, 
bo nie mam odpowiedniego materiału w za­
stępowych. Ja zastępowym zresztą opraco­
wuje plany, cni realizują.

— Czy drużyna współpracuje 
drużynam ?

— Nie wiele, ale tak, trochę z 83 ZDH w 
czas e jej bezkrólewia, trochę z 60 ZDH.

— Na co druh najbardziej zwraca uwagę? 
Tu poda szybka odpowiedź — na wyszkole­
nie techniczne.

Dowiadujemy się poza tym, że około 40 
harcerzy jedzie nai obóz, że drużynowy trzy­
ma się śeśle zakrojonego programu i. że 
sam przeszkolą zastępowych. Poza tym dużo 
wycieczek.

innym!

(Dalszy ciąg na str. 7)

llisloiia 5 ZOH % SfiTOMIE
IV

Drużyna powołuje na komęndanta swego 
dawnego k erownika dr-ha Stachurę, który 
prowadzi prace krótko, gdy- tylko przez trzy 
miesiące, po których obejmuje dowództwo w 
charakterze instruktora dh Penconek, b. plu­
tonowy. Drużyna prowadzona jest karnie, 
lecz niedługo i znów po paru tygodniach prze 
chodzi pod komendę b. kom. dha Zawadak e- 
go. I tutaj rozpoczyna się znowu upadek 
drużyny. Niechęć i zwątpień e ogarnia otłon 
ków. Ljczba harcerzy maleje z dnem każ­
dym. Nęka mość wkrada się w szereg, har­
cerskie. Każdy robi co chce. Po dhu Zawadź 
kim obej nuje dowództwo dh P eczyński, któ 
ry star s ę wprowadzić ład • karność, co 
jednakże się nie udaje. Posłuchu i karności 
prawie że nie ma wcale i zdawało się, że 
drużyna upadnie zupełnie, aby nie pracowić 
i nie podnieść się więcej. Zniechęcony tym <ih 
Pieczyński usuwa się od pracy w 1921 roku 
i oddaje drużynę druhów Stachurze. Tym­
czasem po trzecn ia. służby ochotniczej w 
W. P. wraca druh Czan. mski. Dh Stachura 
eddaje komendę dajyiepm komendantów, •1

roku 1921 w grudniu Praca w drużynie roz­
poczyna się w 1922 roku. Harcerze są młodzi 
w wieku 10—12 lat. Skład drużyny — prze 
ważnie m ejscowa szkoła. Karnoścj mało. 
Element w drużynie różny. Mimo tego w e­
ku, wielu harcerzy nie przestrzegą praw, a 
szczególnej 10 prawa pcja i palenia. Na po­
czątku 1922 roku urządzony zoetaje kurs 
i egzamin na stopień III urządzony w lokalu 
Domu Ludowego, przy współudziale Patrona 
tu, w obecności członków Domu Ludowego. 
Zoetaje wprowadzona stopniowo karność w 
drużyn e i subordynacja wojsko wa, co po­
trzebne jest zresztą do wprowadzenia ładu. 
Urządzono kilkanaście wycieczek jedno i wję 
cej dn owych, jak to: do Wieliczki, Krakowa 
(trzydniowa), do Ojcowa (dwudniowa), do 
Zawiercia (jednodniowa) i td. Patronat rów 
nież rozpoczyna swą pracę, wznawiając swe 
poeiedzen a j przychodząc z pomocą drużyn.e. 
Ne czele Patronatu staje p. dyr. Stachelski, 
zastępcą zoetaje ks. Wójcicki, skarbnezką p. 
Jan usze wieżowa, gospodarzem p. Wieczorek, 
sekretarzem p Madejski. Poza tym w Za­
rządzie Patronatu są: p. Przyłucki, przeło­
żony i przedstaw ciel szkoły miejscowej, p. 
Kowalsk,, prezes Domu Ludowego oraz pan 
Stefański. Duszą patronatu jest ksiądz Wój-

• cieki- nedzwycw, energiczny i wchl.wj.

Dzięki też niemu dostaje drużyna izbę, a na­
stępne opał na zmę (60 korcy węgla). Nale­
ży tu podkreślić pracę pełną poświęceń a i 
ofiarności tegoż księdza. W tymże roku zo- 
staje z in cjatywy księdza i komendanta za­
wiązana działalność drużyny żeńskiej, aż do 
tej pory nieczynnej. Drużynową zostaje dha 
Wieczorkówna, dawnejsza przyboczna z 

1916 roku. W m-cu czerwcu zostaje zewiąza 
ny kurs wojskowy i przygotowawczy na 
stopień H. Po ukończeniu jednak kursu człon 
kowie tegoż wychodzą z drużyny. W końcu 
roku wszystkie drużyny harcerskie z rozka­
zu kzndt hufca sosnowieckiego zostają roz­
wiązane z powodu napływu do drużyn elemen 
tów n.epożądanych. Przerwa trwa tydzień 
Drużyna zostaje zawiązana z powrotem, nie 
wszyscy jednak zostają do niej przyjęci. 
Warunki przyjęca są trudne. Ilość harcerzy 
początkowo sięga 12 osób. Jakość drużyny 
jest dobra. Drużyna stopniowo zaczyna s ę 
rozwijać, nabierać tempa i chęci do pracy. 
Do drużyny wstępują druhowie starsi prze 
ważnie rzemieślnicy j starsi z drużyny szkol 
nej, drużyna się przekształca w drużynę 
starszą rzemieśln czą.

Jednocześnie współpraca z Datronatem eta 
je »ię sin ej sza. Dzięki lńcjatywie księdza 
.Wójcickiego -trużyna zakupuje pazybary do

lekkiej altetyki, a węc tyczkę i oszczep.-W 
marcu 1923 roku drużyna liczy 42 członków 
czynnych.

Urządzone są egzaminy na step eń III ze 
współudziałem Patronatu (ks. Wójcickiego . 
druhny Wieczorkówny). Zdaje na stopień IH 
kilkunastu harcerzy. W maju wspólnym si­
łami z drużyną żeńsk- urządzono wystawę 
prac harcerskich obu d> iżyj. Zainteresowa­
nie «ystawą miejscowego społeczeństwa do 
syć. duże. Poświęcenia oraz otwarć a wysta­
wy dekonywuje drh ks. kapelan Wójcicki. 
Z władz harcerskich obecni na wystawie 
kmdt Chorągwi j hufca Najwięcej imponują 
na wystawie obrazy wykonanie drha Starzyć 
kiego, oraz roboty ślusarskie dha Skorupy, 
roboty elektromonterskie drha Za. oma. nie­
które z rc-bót drużyny żsńsk.ej i wiele n- 
nych. Drużyna urządza znowu szereg wy­
cieczek wraz z drużyną żeńską, a więc do 
Ojcowa (trzechdniową) j do Krakowa dwa 
razy, do Bystrej do Częstochowy ; td. W 
końcu mesiąca lipoa zostaje w tejże m ej 
scowości zorganizowane Koło Starszych har 
cerzy pirzy drużynie. Koło liczy początkowo 
12 członków, stopniowo jednak s.ę powiększa 
Prezesem Koła zostaje drh Pies, sekretarzem 
dh Kupka, skarbnikiem dh Kawałowaki

- - D. c. ■



Nr 163 ^KURJER ZACHODNI"* czwartak IB ezeru-ea 1989 r. T
(Dokończenie ze str. 6)

Śpies zn o ma było, wfęc pcdz ękowiałean 
druhowi za wywiad, schowałem zap eane leart 
ki i ze słowem: Czuwaj! opóśc łem izbę

Teraz jednak, gdy kończę pisać swój skrom 
hy wywiad, nasuw* m się pewna myśl, od­
nośnie do drużyn Hufca.

Na wszystkich naszych zlotach, złazach, 
kem nkach i tip. imprezach ogólnych, daje się 
odczuć powiedz alby brak „wspólnego języ­
ka Hufca". Z braku tego właśnie „jeżyk* 
wspólnego", który jest niczym innym jsk tyl­
ko zżyciem się drużyn, nasze wspólne wy- 
stąpień *, n e są jedną wielką manifestacją 
szczerych uczuć harcerskich. Drużyny niby 
Ślimaki zasklepiają się w okół swych tylko 
skorupek. Z podn es eniem poziomu pracy 
poszczególnych drużyn, musi iść równoleg'* 
do tego podniesienie poziomu i sposobów 
współżyć a drużyn, wym ana systemów pnaey 
* przede wszystkim wymatni uczuć harcer­
skich.

Czuwaj!
Krespondent Hufca Dąbrowskiego 

SANISŁAW NIEDZIELSKI

Kronika harcerska
AKCJA KURSOWA. Komenda Chorągwi 

urządza w br. następujące obozy:
Obóz podharcmistrzcwski. który odbędzis 

sję w Dębkach n-B-łtykiem w m-cu 1 pcu. 
Zgłoszeń* n* obóz należy kierować drogą 
służbową Przyjęci otrzymają szczegółowe in 
atrakcje. Obozy drużynowych, harcerzy i akau 
tów, kóre odbędą się w Łękaw e w 2 tumu, 
sach (lipiec •; sierpień). Zgłoszenia z pada­
niem m es ąc* nadsyłać drogą służbową.

W koleń jnym Ośrodku Zuchów w Rycerce 
Dolnej odbędzie się cd 10 lipca do 5 s erpnia 
br. kurs drużynowych zuchów (pod nsmjo- i 
t*m ). Warank : Kandydat musi miąć ukoń­
czone 16 lat, ekwpunek podobny jak dla zu­
chów (patrz List Okólny L 10 z dn. 15 maja) 
konieczny plecak i mocne buty. Pożądane: 
Książki potrzebne do .próby, notatnik dudy, 
m pa 1:100.000 cdcnek Żywiec — C eszyn 
lub Ujsoły, busola Bezarda lub kompas, ksią­
żeczka służbowa. Opłata za kurs 15 zł plus 
przejazd n* zniżkę 75 proc.

ZŁAZ W KRZYWOPŁOTACH F ZLOT 
HUFCA OLKUSKIEGO. W eza-ie trwanie 
Złazu w Krzyw.opiy.ach w dniach 26. 27, 28

30.VI br. zwołuje Zlot Hufca Olkuek e 
go. W Złaz* muszą wziąść udział: a) kręg, 

aurszoharceretóe, b) drużyny skautowe, 
e) zastępy skautowe.

.Dni Morza* w Będzinie 
ORGANIZACYJNE POSIEDZENIE 

KOMITETU
Wzorem lat ub.egłych oddział LMK w Bę­

dą, nie przystąpił już, opierając sę na wy­
tycznych ; zaleceniach zarządu głównego Lig. 
Morskej i Kolonialnej w Warszawie, do zor­
ganizowania szczególnie imponującego i ma­
nifestacyjne®© obchodu uroczystości „Dni Mo 
rz*“, które odbędą s ę w całej Polsce w czas e 
od 25 czerwca do 2 lipca.

Ze względu ne wroge i pożądliwe zakusy 
zewnętrzne, usiłujące targnąć się na polskie 
Pomorze ; Rolek Bałtyk, „Dni Morza" od­
będą się pod naczelnym hasłem: „Nie damy 
się odepchnąć od Bałtyku" przy równoczesnym 
apelu: „DoabróJmy Potokę na Morzu".

W celu należytego zorganizowania uroczy­
stość j „Dn Morza*1, aby w nch wzęło udział 
oato baz wyjątku społeczeństwo miejscowe, 
wykazując przez to swe zrozumienie obywa­
telskie, zarząd oddziału LMK w Będzin e po­
stanowi powołać do życja Obywatelski Kem - 
tet „Dni Morza", zadań em którego będzie 
ustalić ramy organizacyjne uroczystości i 
zrealizować je godne.

W Komitece tym wezmą udział przedst. 
wleięla całego społeczeństw* będzińskiego 
przez swe organ jacje społeczne, wychowania 
fizycznego 1 przysposobieni* wojskowego, za­
wodowe i inne.

Organizacyjne posiedzeń e Komitetu „Dni 
Morza" odbędz e się dn. 15 dzisiaj o
gcdz 19.30 w »*U posiedzeń Rady m ejek «j 
według następującego porządku: zagajenie 
posiedzenia przez prezes* oddziału LMK; wy 
bór przewodn czącego Komitetu; wybó; rtk 
eyj: fnansowej i programowo . propagmdo- 
Waj; ustalenie zasadniczych ram organiza­
cyjnych uroczystości „Dni Morzą" n*' ped- 
stawje wn osków zarządu oddziału LMK; w i 
fie wn oski.

Wypadek samochodowy
W SOSNOWCU

Onegdaj wydarzył aię na ulicy Warazaw- 
•kiej w Sosnowcu wypadek samcchcd^wy

Sz-fer Kiwkowicz, wjeżdżając bez dawana 
*ygnału de iednej a biaur. najechał n.x dw.e 
*ych"dząee kobiety: Emmę WJtańską z Szo­
penie i E6terę Szota z Sosnowe*. 

W Lińska, która doznał* Iżejazych braśeń
^ekutek uderzenia błotnik em p0 zrobieniu
jej opatrunku udał* się do domu; Srot* o*-

deensto %l*»**^ Mg. ora* innych

d^tk^wych obrażeń przewieziona zosta.a do 
szpitala żydowskiego.

Polej* wszczęła dochodzenie.

X CZŁONKOWIE OZN ODDZIAŁ W DĄ­
BROWIE złożyli na FON w Banku Udzialo- 
wym Spółdzielczym z okazji imienin prezeea I 
oddzjału p Antoniego Fałkowskiego zł 87JO 
(zł osiemdziesiąt pledem gr 50).

Szlaki wodne Wileńszczyzny
Konkurs turystyczny Polskiego Radia

Polek e Radio chcąc się przyczyn ć do spo- 
pularyzoweni* szlaków wodnych WtoAszczyz 
ny, wraz skierowani* na nie turyetów-kajakow 
eów z całej Potoki — ogłasza konkurs na naj 
piękniejszy op's wyceezki kajakowej po wo­
dach Wileńazczyzny. Opis konkursowy mogą 
nadsyłać wszyscy kajakowcy, którzy v tym 
roku przejadą na kajaku jeden z tamtejszych 
'zlaków wodnych. Opis taki powin en za.w e‘ 
rać w swej treści' przygotowanie do wyciecz 
ki, Jaj przeb eg, j«k równeż wnioski, jakie 
nasuną się z tej wycieczki. Opis powinien 
meć wartość nformaeyjną, a więc należy 
podkreślić wartości turystyczne sztoku, z*, 
ówno ze w®ględu na krajobraz, jak i na oby 

czaję ludności, a pora tym podać praktyczne 
wskazówki o noclegach, aprowizacji I tp. Do 
op ęu powinna być dołączona mapka przebytoj

A nni A W COCTE1L BAR
Restauracja „ADRIA S8SM»i8I ™‘l .“^“c'5*’-

Od 1-go czerwca 1939 r. nowy program

DUO TACJANA w tańcach akrobatycznych

BARBARA ORLICZ w swoim repertuarze

KRYSTYNA WERNNEY prolongowana

Doskonały zespól muzyczny
ST. LENARŚKIEGO Heppi Boyss -• prolongowany

NAJLEPSZA KUCHNIA NA TERENIE ZAGŁĘBIA QĄBR. i GÓRNEGO SLĄSKA

„Fiihrer” jest subtelnym smakoszem
Jak to było na obiedzie u amóasadorowej włoskiej

tej, którą otrzymujemy z Hiszipanii. Co się1 
tyczy kalarepy, marchewki i szp naku — to 
n e ma zastrzeżeń. Fiihrer sam wyblerze, na 
co będzie miel apetyt..

Panj Attolico przerwała drżącym głosem:
— Zróbmy wszystko, ce będzie w naszej 

m«cy. Na szczęście otrzymałam z Apulii kilku 
karczochów i zielone ssparagi z Riv ery. Ale 
powiedz ano mi, że Fiihrer rad byłby skosz­
tować naszego włoskiego makaronu. Ale ja- 
k ego makaronu 7 Posiadamy makaron domo­
wego wyrbu, Bjenwykl* lekkie .fettucini", n e 
gorsze od wyrobów słynnego Alfredo w Rzy­
mie.

— Ja, Alfredo, gros»»*rtig — przerwa! Kar 
nenberg.

— Mamy spaghetti, rawlol, macaroni j t»- 
gliattelli...

— Mam myśl -— odezwał się Kannenbe.-g 
zamieniając porozumiewawcze spojrzeń e z 
szefem fprot-okółu. — Zróbmy tak. jak z ja- 
rzynmi- N* dużym półmisku podamy pięć 
rodzajów makaronu włoskiego. Fiihrer scb.e 
wyblerze..

Ambasador Attolico pokiwał powąbp’e*ają- 
co głową:

— Pięć gatunków na jednym półmisku? Ni 
gdy czegcś podobnego ne widziałam we Wło­
szech

— Nąsz . Fiihrer. -— odpow ada poważnie 
Kannenberg -r jest niezwykle subtelnym snw’ 
koszem. Trzeba mu przedstawić do. wyboru.

— Dobrze — zgodził się Attolico
— Reszta jest uzg.dnio-na. Fliżanka ból to­

nu n* początku, odwar z rumianku i mięty, 
a na deser noamaitoścj. Fiihrer nie obrazi s ę 
gdy inni goście jeść będą kawior 1 pulardę.

KOBIETA I JABŁKO .»

Narad* był* skończona. Kanneberg już po 
kwadransie połączył sę telefonicznie z am- 
btsadą:

— Kanclerz jest zachwycony. Ueęszyl go 
__ .....----- , .. wybór makaronów. Ale aą dwa punkty, na
oliwie, w dobrej ol.wi* włoskiej, nie j które kładzie nacjak. Przede wszystk m chleb.

Sami dostarczymy zdrowotnego ehleba Har- 
nacka. Następnie spraw* deseru. Prosi tylko 
o jeden: ładne, duże jabłko, bardzo słodk e i 
jędrne.

Pan Attolioo westchnęła ciężko. Jabłko ni­
gdy nie sprewjalo kobiecie kłopotu, już od 
p erwszych dni ziemskiego Raju. N eststy. 
Berln ne jest rajem. Daremnie przeszukano 
najlepsze owocarnie BeBrlina. W całym mie­
ść e sprzedają jodyn,e małe, kwaśne, niedej 
rzałe Jabłuszka, których sam tylko widok mc 
że u Fiihrera wywołać zgrzytań e zębów.

Nieszczęśliwa panj Attolico zwierza się ze 
swych trosk Kannenbergow.

Poradzimy jakoś — odpow edział z wy­
rozumieniem.

W pół godziny później dwaj członkowie' 
SS przyn eśl; do ambasady jabłko: wspan ałą 
francuską renetę, pochodzącą ze specjalnych 
zapasów, przeznaczonych dla Hitlera.

APETYT FuHRERA
Nadszedł wielki dzień. Goście *ą punktual­

ni- Jest oh plęódzesięcu dwóch.
Htler wehodz, jest uprzejmy i skromny. 

Siada na vis a vis hrabiego Canx>, mając po 
prawej ręce panią Attol.co, po lewej — hra­
binę Magistrat , siostrę „gęndrissime" Żabie 
ra Kę z apetytem do jedzenia.

Rob wrażene, że znajduje się przed mapę 
Europy. Pięć fdmian makaronu przechodzi z 
półmsk* na jego talerz. To samo z jarzyna­
mi. Sześć rodzajów jarzyn pochłonął z tym 
samym zapałem

Ale to jeszcze nic. Kiedy poczęto częstowuć 
nnych geści najświeższym rosyjskim kawio 
rem, Htler dał znak i nałożył sobie dwie peł 
ne łyżki. Jadł * przyjemnością wielkiego zna 
wcy i smakosz*..

Makaron wprawdzie włoski, ale kawior ro­
syjski, jabłko francusikie...

Ciano i jego szwagier zam enili niespokoj­
ne spojrzeń a. Zwłaszcza kawior jest dużym 
sydarzenęm. Jeżeli Hitler je kawior, tym sa­
mym przestał być jaroszem. Cała poi tyk* 
„osi" może tym być zagrożeń*..

„Kur er Polek " pisze:
Pani Attolioo, małżonka ambasadora wk>- 

skjego w Berlinie, była w nielada kłopocie. 
Właśnie podpisano z wielką pompą sojusz 
niemiecko . włockj i w zw ązku z tym wyda­
rzeń em ambasada włoska zaprosi* Fiihrera 
na uroczysty obiad.

Ale jakie menu przygotować dla kanclerza 
Hitlera? Ne jadą on mięsa j nie pije. To 
n ezwykle utrudnia sytuację dobrej gospody­
ni. Roswązane tego problemu byk o wiele 
cięższa, aniżeli usgodnen* wszystkich pun­
któw sojuszu Berlin — Rzym

Wreszcie pani Attaliea postanowi* zalę­
gnąć rady u „speca" od spraw kulinarnych, 
Kannenberga, który jest jednocześnie ma.tre 
1‘hotel Fiihrera i jeg oeob stym pow orni, 

kiem.
Kannenbsrg był dawniej właścicielem re- 

stauracjj na Behrenstrąsse. Dziaaj odgrywa 
rolę ne byle jaką Podczas długich, bezsen­
nych’ nocy Hitlera, Kaanenberg posiada przy 
wlej wyęluchiwan a niekończących sję mów 
swego pana, które od czasu do eaaeu powi 
nlen przerywać kilku słowami aprobaty, na 
wzór uczniów Sokratesa: „Tak, bezwątpisna 
jest to słuszne, a nawet sprawiedliwość tego 
wymaga..**

To pozwala mu ezuwać. gdy Hitler nie śp- 
Al* Kahnenborg lub: dobrze zjeść j dobrzo 

i spać.

RADA WOJENNA W AMBASADZJE
Przywołany do telefonu przez panią Att.- 

ijcu, Kannenberg wykazuje zdecydowanie do­
wódcy w obliczu groźnych okoliczności.

— Przyjeżdżam.
W pałacu ambasady Wł ch n* Wilhelm- 

straase zb.era s.ę wielka rada wojenna pod 
przewodnictwem samego ambasadora.

— Jeżeli chodzi o jarzyny, Ekscelencjo, to 
Jesteśmy w zgodzie. Sześć jarzyn do wyboru. 
Saparagi, możliwie zelone, t. zn raportowa­
ne. Karczochy bardzo miękkie, pomidory sra* 
aoae ...........................................

OFIARY
Zamiast kwiatów na trumnę śp. dr Witali­

sa Chomentowskiego, długoletniego lekarza 
Państw. Gimn. im Em li Plster w Sosnowcu, 
Dyrekcja Zakładu i Kolo Opieki Riodzie elakiej 
składa zł 25 (dwiadz eścia pięć) na FON.

trasy. 0j>» nie przekraczający t5 stron Bie­
rz yr. opisu należy nsdesłsć do dn. 15 pażdz «r 
nika br. pod adresem: Polskie Radio, War­
szawa, Zielna 25, Referat Sportowy.

Spośród nadsyłanych prac jury konkursu 
wybierze trzy najlepsze, których autorzy n- 
trzymają nagrody Potoki ago Radia: I-ez* na­
groda — zł 300, II ił 200, HI — zł 100. 
W wypadku gdyby jury nalewał fikowaio do 
pierwszej nagrody dwie jednakowa dobre pra 
ee, to nagrodę otrzyma ten autor, którego 
praca zostanie przed mikrofonem, jako po 
siadająca lepszą wartość 1 teracką. Dla lep­
szego zapoznani* słuchaczy ze szlakami wod 
nym Wlleńszczyzny Pole ki« Radio nada w 
czerwcu cyk! pogadanek inf rmacyjno-oplso- 
wych, który ułatwi wybranie najlepszej mar 
szruty. 

mowiką ZAWIERCIA
Pożar

W HUCIE STAREJ
Onegdaj o gods. 12 w nocy wybuchł pożar 

we wsi Huta Stara, gminy P_ńczyce, w zagro 
dzie gospcdarza Raka Teodora i św ebody A- 
niełi. Spaliły s ę dwa domy mieeżkalne war­
tość 2 tye. sł

Jak ustalono, pożar powstał wskutek zapa­
leni* »,ę belki od komin*.

X BEZROBOTNI ODNOWILI KAPUCZKĘ. 
W eału uświetnenia uroczystości obchodu 
Kongresu Eucharystycznego w Zawierciu, »a- 
niedbaną starą kapliczkę-krzyż znajdującą się 
przy id. Piłsudskiego w Zawarciu (obok Ma­
gistratu) odnowjli własnym kosztem i nakła­
dem pracy bezrobotni Jan Głąb. Bronisława 
9 tkowa i biedna wdów* Kapowa, wszyscy b. 
robota cy fabryki TAZ.

X PIĘKNY CZYN ROBOTNIKÓW. Koło fa­
bryczne Tow popierani* budowy szkół powsz. 
przy fabryce Bauerertz* w Myszkowie prze- 
kazało na cele Towarzystwa zł 919,16

X UKARANY PRZEZ INSPEKTORA PRA­
CY. Inspektor pracy w Zawierciu p. Nawraeki 
ukarał grzywną zł 100 z zamianą n* 7 dni 
■resztu Fr. Nowaka z Wojkowic Komornych 
(przedsiębiorcę robót ziemnych) za niedo­
trzymywanie zobowiązali wobec robotników 
zawartych w urnowe zb orowej.

™ *2. OLKUSZA
Zbrodnicze podpalenie

Onezdajszoj nocy w nuczynnym mły 
nie majątku „Klucze ‘. pod Olkuszem 
wybuchł pożar. Ogień ugaszono w za­
rodku.

Wobec znalezienia na milejacu powsta 
ma pożaru napół spalonych szmat, gazet 
i słomy wraz z siarką, zachodzi przy- 
puszcaene usiłowania zbrodniczego pod 
palenia młyna.
X POŻARY. W Dawanowicach, gro. Ki* 
dów pożar strawił dom i chlew Włady­
sława Piertranka oraz w Trzyciążu, gm. 
Jawgirot — diom Józefa Kemony. Na 
szkodę obydwóch spaliła się garderoba 
spioęty domowe i żywność.
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► Krem, mydło!puder LACTOLIN
< ŻĄDAĆ WSZĘDZIE.
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Nic tak nie zdobi Pań, jak piękna i czysta cera — 
To potęguje powab i uwydatnia wygląd młodzieńczy 

Tysiące Pań zawdzięcza wyzbycie się piegów, plam stosując

ŻĄDAĆ WSZĘDZIE.
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W ostatnie dni

okresu propagandy 
kuchenki elektrycznej, 
każdemu, kto ją zakupi 

dodajemy bezpłatnie komplet garnków.
Prócz tego gotującym na elektryczności znosimy w okresie 
letnim od l.V do 30.IX b. r. II blok.

ELEKTROWNIA OKRĘGOWA W ZAGŁĘBIU DĄBROWSKIM, S. A.

PRZEDOSTATNI DZIEŃ
wyścigów konnych w Brynowie

W czwartek 15 ten. w przedostatnim dnu 
wyścigów konnych z totalizatorem w Kato­
wicach na torze w Brynowie rozegranych 
•ostanę osiem gonitw, z płotam, z prze­
szkodami i płaskie, z tych jedna sprzedana 
po której koń! zwycięzca będzie sprzedany 
z 1 cytacji na to-r-ze.

Początek gonitw o godz. 15.30 bez względu 
fla pogodę

Pon żej podajemy wynik zapisów:
Przeszkody — dyrtans ofc j.600 mir. na­

groda 5500 zł: Bystrzyca — M P. Mencel NN 
Mem or i a — K. Rościszewskiego di. Wacho­
wiak, Doża — W. Bob ńskiego dż. W jtko- 
wiik

Płoty — dystans ók. 2400 mtr, nagroda 
300 zł: Tbicus — Gr Of c 7 DAK Wikp. p. K. 
łylozyński, Bravo Palu — st „Iwno" NN. 
Margas — W. Bobińskiego i J. Turnio dż. 
Wojtkowak, Bouboule — st „Iwno" NN. 
Joyeuse — Zdz. Skarżyńskiego dż. Wacho­
wiak.

Płaska — dystans «k. 1600 mtr. nagroda 
400 zł: Dul nka — B. Móklewskiego NN, 
Negro — L. Pawlaka NN, Turenne — inż. 
H. Pom^rnackiego NN. Palaer — E. Me ssne 
ra NN, Łoza II — L. J. bar. Kronenberga 
chł Nowiak, Lekkonoga — st. ,Jwno“ ohł. 
Nawrocki, Anteusz — T. Badowski ego NN. 
Lew — L J. ba.r. Kfóaertbśrgś j. Rutkowski 
II, Kokarda — M Hryeyka NN, Pegasus II 
M. Se dlówny NN, Carmeneita — at. „Fw- 
dynandów" NIN.

IXd. z płotami — dystans • ok. 2800 mtr, 
nagroda 400 zł: Borneo — T. Badowskiego 
NN, Excel6ior — st „Ferdynandów" j. Si­
korski, Odaliska — St. i F. H Karlingerów 
NN, Perzeus — inż. M ehalskiego j. Kurow­
ski, Kiwi — dr J. Schłingmaruna NN, By­
strzyca — M F. Mencel NN, Lajkonik — 
Zdz. Skarżyńskiego dż. Wachowiak, Bedun- 
ka — nż. W Michałek ego NN, Joysuse — 
Zdz. Skarźyńskieego dż. Wachowiak, NoUe*-

te — inż H Pomsrnackiego chł. Chałupezyń- 
ski. Brysk — 9t i F. M. Karl ngerów NN.

Płaska — sprzedażna dystans ofc. 2100 mtr 
nagroda 700 żł: Łania — L J bar. Kronenber 
ga, j. Rutkowski n, Okey — St. j F H Kar- 
lingerów NN, ŁTa U — st. „Iwno" j Zając. 
Łoza II — L J. bar. Kronenberga j. Ruitkow 
ski II, Tęsknota — st. „Ferdynandów" NN.

Płaska — dystans ok. 1800 mtr, nagroda 
600 d: Lilia II — st „Iwno" j. Zając, Kań- 
ciarż — St. i F. H Karl ngerów NN, Okey 
St i F H Karlingerów NN, Elipsa II — M. 
Hryeyka NN, Rzeka — sit. „Ferdynandów" 
NN. Maryna — H. Sucińs-kiego NN, Łania 
L J. bar. Kronenberga j. Rutkowski II. Ra­
mona IV — St j F, M Karlingerów NN, 
Brawo Palu — et. „Iwno" j. Zając, Ifeingl* 
II — inż. H Pomernack ego NN, Tur a — st 
„Ferdynandów" NN, Baba Jaga — S. Za­
horskiego NN.

Dod. płaska — dystans ok. 1800 mtr. na­
groda 400 zł: Palier — E. Meissner i NN, 
Firmament — st. „Ferdynandów" NN, Car- 
menejta at. „Ferdynandów" NN, Łoza II — 
L J. bar. Kronenberga chł Rosiak, Lekkono- 
gą — st. „Iwno" chł. Nawrock, Kamea — 
St i F. H Karlingerów NN, Anteusz — T. 
Badowskiego NN, Peganus II — M. Seidlów 
ny NN. Sutimka — S. Miklewwk ego NN, 
Panama — inż. H. Pomernackiego j Kond-ra 
ciuk, Fryne II — st. „Konin" dż. Kończal.

Płaska — dystans ok 2100 mtir. nagroda 
300 ri: Przebój II —‘ W. Bobińsk ego dż. Do­
rosz. Olaf — inż. W Michalskiego NN, Ro­
dan — nź. W. Michalskiego NN, Orkan II 
A. Mieczkowskiego NN, Mitrąpa — st ,Jw- 
no" j^ając, Łasica — L J. bar Kronenberga 
j. Rutkowski II, Kiwi — dr J Schlngmanna. 
NN, Birdsropol — St. • F. H Karlinegrów 
NN. Holka — St. ■ F H Karlingerów NN.

śni ialandzk-e 18-30 Karol Maria Weber: 
Kwintet klarnetowy B-dur op. 34 19.00 Hen­
ryk Sienkewic®: „Listy z Ańryki“ 19.20 
Muzyka polska — płyty 19.40 Tramem sja a 
Rapperswyhi 20.20 „Wiedomościl z Polsk:" 
(w języku czeskim) 2025 Rozmowę ze słu 
chaosem przeprowadzi Jerzy Tępa 20.35 W a- 
domości sportowe 20.40 Audycje informacyj 
ne 21.00 Pieśni włoskie 21.20 Trubadurzy 
szwedzcy — rapsodia na tematy ludowe 
szwedzkie (Transmisja ze Sztokholmu.) 22.00 
Teatr Wyobraźni: , Latarnia zgasła." — poe­
mat ludowy Wilhelma Szewczyka 22.25 Re 
cital śpiewaczy Idy Loo (Eetone).

FABRYKI
Farb j Lakierów mogą 
otrzymać wszelkie po­
trzebne im chem kalia 
po cenach fabrycznych 
we f.rmie E. Dreger 
i S-ka Sosnowiec, ul. 
Rybna 8, telefon 6145" 

2275

DO WYNAJĘCIA 
5 pokoi z kuchnią — 
wszelkim wygodami 
na I-szym piętrze od 
I iipca. W adomośc — 
Sosnowiec, 1-go Maj-i 

„Zaglębiance".

Gotówką
=5, zł. 11.-
HI reszta na 12 mtes.
(7! Na takich Warunkach 

■fi nabyć możeji dosko- 
r nały aparat, oblekł, 

f. 4,5 mig. Compur, 
form, zdjęć 6*9 em

"Kodak" Yollenda 620

PROGRAM RADIOWY

Rewelacyjne błony "Kodak*
Panalomlc- X

Skład Materiałów Aptecznych
Z. JACKOWSKI

Dąbrowa Górnicza, 3-go Maja 6

CZWARTE 15 CZERWCA 1939 R.
5.00 Pieśń poranna 5,03 „Dzień dobry" — 

pogodny montaż z płyt 6.35 Gimnastykę 
650 Muzyka, z płyt 8.00 Audycja dla szkól 
840 Muzyka — płyty 8.20 Pogadanka spor­
towa 11.00 W takt muzyki — poranek dla 
szkół powsz. 11,25 Muzyka — Płyty 1130 
Audycja dla poborowych 1157 Sygnał.czasu 

1 i hejnał 1253 Audycja południowa 13.45 
Wiadomości bieżące i radiofenizacja 18.55 
Koncert życzeń 14.45 W ulu" 1.5.05 Kon 
oert popularny 15.45 Wiadomości gospodar­
cze 1640 Pogadanka aktualna 1620 Chara 
kterystyka -struktury społeczno - gospoda’ 
czej Polzk — odczyt 16.40 Muzyka — płyty 
1655 Bogactwo form budownictwa wsi — 
odczyt 17.00 „W zapomnianą rocznicę" — po 
gadanka 17.10 śląski kwartet smyczkowy 
17.50 Wiadomości rad otechniczne 18.00 Pie-

PIĘKNY SUKCES DUBLA POLSKIEGO
W mistrzostwach tenisowych Francji para 

polska _ Tłoczyńsk — Baworowski odniosła 
onegdaj dwa sukcesy: parę amerykańską 
Smith — Robt-teett zwyciężyli 7:5, 9:11, 8:6, 
8:6, a reprezentacyjną parę angielską Hare— 
Wilde 2:6, 8:6, 8:6, 6:3.

Dzięki tym zwycięstwom para polska do­
szła do półf nału, gdzie zagra z parą jug - 
słowiańską Puncec — M tic.
PROGRAM STARTÓW KUSOCIŃSKIEGO

W bieżącym tygodniu Kusociński startować 
będzie dwukrotn e w Szwecji, oba razy -na 
dystans e 1500 mtr, W piątek 16 bm. nasz 
mistrz weźmie udział w zawodach, organizo­
wanych w Sztokholmie, a w n edzielę 18 po­
biegnę w miejscowość Vipuri.

Na zaproszenie do Antwerpii cdpowiedzano 
odmownie, ponieważ w tym samym tenmin e 
(25 bm.) projektowane* są wielkie zawody w 
Warszaw e, na które zaproszono doskonałych 
biegaczy fińsk ch Rekuriego i Maeki. Związek 
fjński jeszcze •-1’el ł odpowiedz'.
NIEMCOM ODto.wuw BOISKO SPORTO- 
WE Z POWODU UŻYWANIA DO NIEWŁA­
ŚCIWYCH CELÓW

Nienfeck klub piłkarski IFC w Katowi­
cach dzierżawił od ,,Wspólnoty Interesów" 
plac, na którym urządz ł boisko sportowe. W 
kontrakcie znajduje się klauzula, źe n e wol 
no używać boiska na inne cele niż sportowe.

Pon eważ IFC dopuścił sę przekroczeń a 
warunków kontraktu przez urządzanie róż­
nych imprez, nie mających nic wspólnego ze 
sportem, „Wspólnota Interesów" wypowie­
działa niemieckemu klubowj sportowemu n- 
mowę dzierżawną.

Sprawa oparła się o wydział cyw. Sądu Okr 
w Katowicach, który po przeprowadzeniu pro 
cesu cgłosł we wtorek wyrok, skazujący IFC 
ddać boisko „W-pólnocie Interesów", a po­
nadto zasądzi klub niemiecki na poniesienie 
kosztów procesu w sum e 450 zł.

ZAKOPIAŃSKIE 
PANTOFLE 

damsk e. męskie ; dzie 
ciruie pięknie wykona 
ne poleca sklep galan­
teryjny Janiny Kocha- 
nowiczówny Sc snów- ec 
Modrzejowska 30. Ha­
le Rozwoju. 2235

I Posady „ 
i prace jl

POTRZEBNY 
technik konstruktor— 
na konstrukcje stalo­
we. Wymagana conaj- 
mniej 3-ch letnia pra­
ktyka. Zgłoszenia do 
firmy „Zamkost" Bę. 
dżin, telefon 718.51

W OLKUSZU 
potrzebny pokój ume. 
blowiany dla starszej 
osołjy, również potrze­
ba 2—3 polroje z kuch 
n ą z wygodam'. Ofer­
ty: Dąbrowa Gór. — 
Kiosk pana Góralskie­
go pod „Pokój". 2392

KOMFORTOWE 
trzy pokoje z kuchnią 
do wynajęcia-, Sosno­
wiec, Pusta 3. 2369

DROBNE OGŁOSZENIA
1 A

1 Kupno |
V mir^śs *■■■■» a^

DOM 
piętrowy, ogródek Za­
wiercie, ulica Naruto­
wicza 18 do sprzedania 
Wiadomość: Dąbrowa 
Górnicza, Krótka 14, 
m eszkania 7. 2391

POKOSTY
Farby, Lakiery, Kleje, 
Oleje, Pędzle, Karbolj- 
neum, „Sidioro*“ — i 
wszelkie artykuły ma­
larskie poleca najtaniej 
Specjalny Skład Lakje. 
rów Farb „Columbia" 
wł. E. Maśląg — So­
snowiec, Hale Rozwoju 
telefon 612-87.

Lecznica
Przychodnia Pomoc 
chorób skórnych i we­
nerycznych. Sosnow.jec 
3 Maja 31. 2324
1^* Zgubione “ 

dokumenty 4

ZGUBIONĄ 
legitymację uczniow­
ską wydaną 26.X 1988 
r. za nr 517 przez 
gimn. Repi.ńskiej w 
Będzinie na imię Da­
nuty Wandy Kowial- 
ezewsk ej ucz. I kl. li­
cealnej unieważn a się 

2354

ZGUBIONO 
kartę rejestracyjną — 
wydaną przecz Staro­
stwo w Zawjerc.u No- 
rych Abram Zawiercie 
Marscadkowuka 17.

2359

LEGITYMACJĘ 
szkolną wydaną przez 
Gimn. Retplińnk ej zgu­
biła Danuta Wosko- 
wicz.______________ 2382

DOWÓD 
osobisty wydany przez 
gm.nę Dłużec zgub ią 
Grytówna Janina. 2381

DINA MIODOWNIK 
zgubiła dowód osobisty 
wydany przez Magi­
strat w Sosnowcu. 2384

KINO „EDEN"

Dziś! I. Historyczny film polski

Kościuszko 
pod Racławicami 

w roi. gł.
E. Barszczewska i Zacharewicz
II. Tajemnice band szpiegowskich 

w filmie pt.

Szalona pogoń
w roi. gł.

John Howard, Heatter Angel, 
H. B. W.rner i in.

Pocz. 1 a. o godz. 17.30 w niedzielę g. 15-30i i 
l

Rzadko kiedy się zdarzy oglądać 
film równie wspaniały lak

IDZIEMY PRZEZ ŻYCIE 
w roi. gł. 

CAROLA LOMBARD, JAMES STEWARD 1 In.

KINO-TEATR 
jrnii"

Najlepszy komik europejski 

fernandel 
w filmie pt.

„K-I-B-I-C”
Pocz. o goda. 17.80 w niedzielę o g. 15.80 ■ Huragany śmiechu 1 Bomby wesołości 1

SUzj.sun 1ŁG -w Redakcja: ruaudakiegu nr. 4 
TeL 61064. Skrytka pocztowa 63. I 

Administracja: Piłsudskiego 24. Tel. 61073 l

. imuoui) urxyuuuj« 
oo godŁ U — 1 i ad 6 — t.

racekcją nae zwraca. i

U .2 Wiersz milimetrowy jednołamowy t na I-ej stronie, względnie praed tekstem 1 zL; w t«k- 
L g ście 60 gr.; u tekstem 46 gr- Ogłoszenia drobne do 20 wyrazów 10 gr. a* wyraz, ogłoase- 

jj nia drobne zawierające ponad 20 wyrazów 20 gr. za każdy wyraz. Szerokość szpalt 70 uun: 
_2 w niedzielę i święta 25*/« drożej. Układ tabelaryczny 25'/t drożej. Numery dowodowe płatne.

| O? terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca Administracja me odpowiada.

SERYJNE DROBNE OGŁOSZENIA. 
Po 10 wyrazów w lca£dem kosztują: 

30 drobnych ogŁ 80 aU 
2V drobnych uąt 13.UU rt. 
IV oroDnych oąi. 7.UU sL 

5 druiNiycA ogŁ ASO M-
| Za każdy wyra* aooataowy dopłaca aię po 5 g-
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BĘDZIN, ulica Małachowskiego 1 •— DĄBROWA, Sobieskiego, róg 3 Maja, tel,66.302, p.J. Góralski. GRODZIEC, Kiosk p Łacińskiego
WOJKOWICE KOM, kioek p. Jackowskiego. ŁAZY, Wł Jaworski. OIKUSZ, Rynek, k.oekp. Kordaszewskiego. STRZEMIESZYCE, księ­
garnia W. Bagińskiej. ZAWIERCIE, 3 Maja29. ZĄBKOWICE, kiosk p Krupy. ŻARKI, Fr Cacoń. MYSZKÓW, kiosk St. Jaworskiego.
1'1 U CA, Rynek, Jaworski. — CZELADŹ, Uieezorkowa, Staszica 27. — KAZlMlERZ-fORĄBK A, ui. 11 L st pada ił, Stef. Musiałó*^


